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„Dar narodowy“ | 
na Macierz polską. 
Warszawą 18 kwietnia. 

Zarząd główny Macierzy polskiej, instytucyi 
równie pięknej i sziachętnej a krajowi zaszczyt 
przynoszącej, jak nie Tozporządzającej dotychczas 
środkami dostatecznymi, powziął dobrą myśl. 
Z powodu zbliżającej się rocznicy 3 Maja, tak 
drogiej dla każdego Polaka pamiyiki dziejowej 
a od niedawna dopiero bez przeszkód ze strony 
pelicyjno -żandarimskiej otwarcie dozwolonej, po- 
stanowił Zarząd urządzić składkę powszechną w 
eałem społeczeństwie polskiem. 

W tym celu Praędsięwziąć się mają jak 
najszerzej idące środki. W tych dniach nadeśle 
do głównego zarządu Henryk Sienkiewicz projekt 
odezwy, zmierzającej ku temu, aby 3 Maja za- 
rządsić zbiorową kolektę we wszystkich ziemiach 
polskich i z niej utworzyć dar narodowy na 
rzeez Macierzy. Każdy dom polski w mieście czy 
na wsi, zamożny CZY ubogi, każdy kapiec w 
kraju zamieszkały, WZIĄĆ wa w tem udział i wła- 
śnie w tym dniu uroczystym, Do kupców i przed- 
siębiorców wystosowane zostanie osobne wezwa- 
nie w tym sensie, aby w dniu tym 10 proc. 
czystego zysku dziennego przeznaczyli na Macierz. 

Co do ostatniego punktu zachodziły kwe- 
stye. W łonie zarządu Macierzy objawiono wątpli- 
wość, czy rosyjscy kupcy z Warszawy i z kraju 
naszego zechcą wziąć mdziął w kolekcie sprze- 
dażnej, czy zatem i do mich wystosować należy 
wezwania. Odbyła się w tym cela osobna nara- 
da. Znaczną większością głosów powzięto uchwa- 
ły, aby kupiectwa rosyjskiego z akcyi nie wyłąe 
ezać, motywując rezolacyę podobną iem, że Ma- 
cierz pracuje dla dobra wszystkich mieszkańców 
kraju, a pracuje wyłącznie w celach oświaty i 
eywilizacyi, nie mieszając do swych zamiarów 
żadnej polityki, celów ubocznych lub partyjnych. 
A więc każdy obywatel, na ziemi tej mieszka- 
jący, przyczynić się powinien do rozwoju poży- 
tecznej, kulturalnej i cywilizacyjnej instytucyi. 

Gdzieindziej, w normalnych warunkach, w 
stosunkach uregulowanych i na prawdę  konsty- 
tucyjnych, instyincya pudobna liczyśby mogła na 
skuteczną, tak moralną, jak materyalną pomoce 
rządu. U nas, zanim błogosławione te stozunki 
nadejdą, Macierz liczyć tylko może na dobro- 
wolną pomoc społeczeństwa. Od jej powodzenia 
i rozkwitu zależy w znacznej części przyszłość 
nasza, a nadzieja korzystnych reform, tak dłu- 
go oczekiwana, z losami szkoły naszej i ze swo- 
bodą nauczania publicznego przoważnie się wiąże. 
Nie ma więc żadnej racji, aby kogolkolwiek z 
mieszkańców tego kraju, bez względu na jego 
narodowość, od udziału w darze narodowym na 
Macierz wyłączać i Z gory go od tego wmdsądzać. 

Tak więc Trzeci Maja ma stać się owo- 
nym i ważnym dla najszlachetniejszej instytucyi, 
na jaką kraj nasz umiał się zdobyć, od chwili, 
kiedy w tak maleńkim i ograniczonym dopiero 
zakresie wolno nam używać wątpliwych dotąd i 
niepewnych swobód. 

Niech więc Trzeci Maja stanie się cwoenym 
dia Macierzy. 

Zarząd spodziewa SiĘ, że w razie, jeśli 
akcya rozwinie się należycie, jeśli pornszione zo- 
staną wszelkie środki i Sposoby, jeśli lsasło to 
przejmie serca wszystkich — natenczas plon nie 
będzie mały i wówczas można mjeć nadzieję, że 
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— Gwałtem i biciem nikt jęgzcze koni nie i zamek. 
ujeżdził — upomniał barom Fryderyka, który | 


teraz wszystkich sił musiał używać, aby po- 


wstrzymać rwące się konie. 
— Wiem, panie baronie — odpowiedział 


woźnica, gdy konie powróciły już do normalnego 


| tempa — i każdym razem gniewąpą się sam nA, 
"siebie. Ale jeżeli, mówiąc z przeproszeniem, Z0- | 


baczę ten przeklęty automobil i przypomnę £o- 
bie, że przecież pan landrat mą, najpiękniejsze: 
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Gar narodowy z dnia tego dojdzie do miliona | tj. gen. Hoerschelmann (obecnie w Moskwie, da- 


rubli. Oby się ta nadzieja ziściła !.., 

Na koniec kilka uwag. 

Rzecz dziwna, że właśnie taka instytucya, 
jak Macierz, na wskróś pokojowa, tylko cywili- 
zacyjna, doznaje szczególnej niełaski i przesiado- 
wania nietylko ze strony władzy miejscowej, ale 
i rządu centralnego, w który miejscowi kacyko- 
wie wmówić pragną, że zamiary Macierzy są dla 
państwa niebezpieczne, Ż3 władza centralna, 
kłamliwymi raportami zasilana, uważa istotnie 
Macierz za coś groźnego i to groźnego „polity- 
cznie“, dowodem niedawne wynurzenia za strony 
prezesa gabinetu Stołypina do jednego z wvybit- 
mych polskich członków rady państwa. 


Prezes ministrów wogóle z goryczą o Po- 
lakaceh i ich zamiarach się wyrażał. Najpierw, 
mówiąc o Polakach z „zabranych krajów“ (Litwy 
i Rusi), posądzał ich o dążności wrogie rządowi 
a nawet o tajne knowania, niebezpieczne dla je- 
dności monarchii. Jestto fałsz. Jeśli gdzie t» wła- 
śnie na Titwie i Rusi Polacy najsilniej są o po- 
trzebie jedności państwowej przekonani i jeśli 
gdzie, to tam właśnie stronnictwo t. zw. polityki 
realnej (dawniej ugodowe), najwięcej ma zwolen- 
ników. I na tym więc punkcie obawy p. Stoły- 
pina, albo ze złej woli albo z fałszywej tenden- 
cyjnej informacyi pochodzą. 

Alo nie dość na tem. Prezes ministrów 
przechodząc do stosunków w samem Królestwie 
polskiem, wyraził się do tego samago członka 
rady państwa, że tu są: „jakieś niebezpieczne 
agitacye*, skoncentrowane przeważnie w łonie 
Macierzy, instytacyi zasadniczo wrogiej dla rządu 
i agitacyjnej. 

Na podobne zarzuty niema odpowiedzi; ta 
chyba, że minister Stołypin, pomimo pozorów 
„postępu i liberalizmu*, w jakie się chętnie 
drapuje, jest tylko czynownikiem na starą modłę, 
dla którego wszystko, co dotyczy rozwoju naro- 
dowego i społecznego a nie jest w styla i w 
charakterze „wielko-rosyjskim* musi być nie- 
bezpieczne. Trzeba mieć bielmo na oczach, aby 
nie widzieć, że dążenie ku oświacie powszechnej 
może wyjść tylko na korzyść, nie 1a szkodę dla 
tego państwa, które podtrzymując przez dwa 
przeszło wieki ciemnotę i barbarzyństwo, doszło 
dzięki temu nad brseg przepaści. Umysłom takim 
pomieścić się nie może w ich pojęciu, aby pol- 
ska Macierz, mająca na celu naukę w polskim 
duchu i polskim języku, mogła nie 'aieć celów 
buntowniczych, tajnych, konspiratorski:h — i 
jakichś tam jeszcze. 

W obec podobnego usposobienia rządu dia 
Macierzy wolno mieć obawę, czy władza miej- 
scowa, nadużywając swych atrybucyj wojenno- 
wyjątkowych nie zechce ns mocy ad hoc wymy- 
ślanych srodków, sparaliżować zamiarów  zarzą- 
du i nie stawić przeszkód, any zamiar „Daru 
narodowego* mógł przyjść do skutku. 

Michał 


Listy z Warszawy. 


Warszawa 18 kw etnia. 


(Pogłoski o ustąpieniu Skałonea. Sprawa rziźai 
tralnej. Dpadek teatru.) 

Pogłoski o ustąpieniu gen. Skałona i prze. 
niesieniu go na stanowisko naczelnego wodza 
wojsk okręgu petersburzkiego i gwardyi znajdu 
ją zewsząd potwierdzenie. Lada dzień spodziewać 
się należy urzędowej pod tym względem wiado 
mości. Wymieniani dotąd następcy gen Skałona, 


san- 


— A jeżeli stanie się nieszczęście ? 
To będzie mu winien 


landrat. 


| glądął się znowu po okolicy. 


Powóz skręcii z gościńca w aleę, wysadza- 
ną stuletniemi lipami i w dali 


Naraz opadło barona uczucie zakłopotania 
i niepokoju, które w ostatnich dniach często na 
niego przychodziło, a z którego, jak sądził, zu- 
pełnie się otrząsł w pociągu kolejowym. Rzeczy - 
wiście było to szaleństwem anonsować się jako 
profesor jazdy konnej dlatego, że para ciem- 
nych ócz rzuciła na niego czar i ponieważ go 
złościło, że młoda, piękna elegancka dama, a do 
tego z wysokiej arystokracyi, tak podle jeździła 


konie i chce je wszystkie sprzedąć, ponieważ za-- | konno. Sto razy mówil sobie: co ciebie to 
mówił sobie nowy, jeszcze większy automobil, to» | obchodzi, niech siedzi na koniu, jak chce. Ale 


ogarnia mnie wściekłość. 


zaraz potem wmawiał w siebie, że jest zanadto 


— Z twego stanowiska masz słuszność. Ale | kawalerzystą, aby na coś podobnego mógł spo- 
nie powinno się wywierać złości nu niewinnych | kojnie patrzeć. Istotnie jednak, to tylko ta para 
zwierzętach. A przedewszystkiem w ten sposób | ciemnych oczu tak go rozpłomieniła i nie da- 


nigdy nie przyzwyczaisz koni do automobiln. 


wała mu spokoju, że chciał je raz jeszcze zoba- 
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Drażniła go myśl, jakie będzie pierwsze 
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wniej szef sztabu okręgu warszawskiego) i gene- 
ral baron Męller-2akomelski, są więcej, niż wąt 
pliwymi. Prawdojodobnie następcą tym będzie 
ktoś trzeci. 

Kwestya paląca dia Warszawy, mianowicie 
rzeźni centralnej która 41/4 lat zajmuje nietylko 
szpalty gazet, ałsócrodziła setki projektów, a na 
kiórą nuwet postanowiuno zaciągnąć większą po- 
życzkę miejską, odłożona została do czasu sa 
morządu w Warssawie, Ponieważ kwestya samo- 
rządu także się ciągle odkłada, zatem rzeźni nie 
będziemy chyba mieli tak prędko. 

W teatrach rządowych popioch. Nowy pro- 
jekt Mordki Kriwoszeina, żyda rozyjskiego, by- 
łego cenzora organów Żargonowych żydowskieh, 
który niewiadomo jakim sposobem wkręcił się 
do rady teatralnej, aby zmniejszyć pensye aktos 
rom a powiększyć im feu, sprąwił to, że wszyscy 
wybitniejsi artyści zamierzają podać się do dy- 
misyi. Teatr warszawski, niegdyś pierwszy w 
Polsce, uważać należy za instytucyę, biiską zu- 
pełnej ruiny i kompletnego upadku. Michał. 
Cz | EZ CZ R a 


Coby mogło Dumg uzdrowić ? 


Dyplomata rosyjski radca stanu Martens, 
przedstawiciel Rosyi na kontereacyi hagskiej na 
pisał na żądanie londyńskiego „Timesa“ roz- 
prawkę na temat Dumy, w której stwierdza, Że 
Duma nie jest zdolną do zrealizowania tego, do 
czego została powołaną a równocześnie rząd nie 
uczynił niczego, aby Dumę naprowadzić na lep- 
sze tory. Wywód zwój konczy Martens następu- 
Jąco: „Nie przypuszczam, aby rząd uczynił krok 
poważny, mająey na ceiu pozyskanie większości; 
widząc, że nie znajdzie większości zdolnej do 
wypełnienia zadań poważnych a nie upatrując w 
Dumie żywotności, pozostaje nieunikniona ko- 
nieczność jej rozwiązania. Po rozwiązaniu dru- 
giej Dumy potrzeba, aby społeczeństwo miało 
pewność, iż wkrótce zwołaną zostanie trzecia 
Duma Rosya nie powinna sią zoajdować pod 
teroryzmem ani reakcyi ani rewolucyi; jeden i 
drugi musi być poskromiony. Atoli nowa 
Duma może być instytucyą po- 
żyteczną tylko wówczas, jeżeli 
zmieniony zostanie system wy- 
borczy. 

Wywód ten Mariensa, wzkazujący, że przy 
czyną choroby toczącej petersburskie ciało usta- 
wodawcze jest skład Dumy, nasiępstwo chybio - 
rego systemu wyborczego, wielca zbliżonego nie- 
mal do powszechnego głosowania przy ogólnie 
niskim poziomie umysłowym, odbił się głośnem 
echem w Europie. „Czas* omawiając onegdaj tę 
sprawę powiada, że hr. Witte autor owego sy- 
siemu wyborczago rozmyślnie popełnił tę zbro- 
dnię, pragnąc Dumę użyć jaxo narzędzie przeciw 
wolnościowym aspiracyom rosyjskiego społeczeń - 
stwa. Hr. Witte na gorączkową, namiętną agi- 
tacvę inieligencyi rosyjskiej odpowiedział stwo- 
rzeniem ciała reprezantacyjnego, w którem prze- 
wagę miał mieć najciemaiejszy żywioł rosyjski, 
chłopstwo. To był cel ı sens ordynacy: wyborczej 
hr. Wottego. Macchiawelizm kupczyka politycz- 
nego wydał atoli owoce iane trochę, niż sobie 
pierwotnie wyobrażał „opatrznościowy* mąż sta- 
nu rosyjski. lnteligencya rosyjska nie dała za 
wygranę, nie zrzekła się walki, ale postanowiła 
przystosować swoją mztodę działania do stwo- 
rzonych przez hr. Wittego warunków zewnętrz- 
nych. Gicąc owładnąć Dumą i z jej pomocą zdo- 
być wolność dia społeczeństwa rosyjskiego, po- 
stauowiła opanować rosyjskiego chłopa. Ukzzała 
mu tedy miraż ziomi Tak powstału sprawa a- 
frarna, tak urodził się nieszczęsny program 2- 
grarny kadetów w pierwszej Dumie a dziś ró- 
wnież na dnie zachodzących ustawicznie nipo- 
rozumień między Dumą a rządem tkwi sprawa 
agrarna, nie tyle jako taka, ile jako symbol kie- 
runku i dążności wielkiego i silnago odłamu 
członków Dumy. 

P. Witte wiedział, co czynił, darzą: Rosyę 
sysiemem wyborczym, zbliżającym się do po- 
wszechnego głosowania. Wiedział, że dla wywo- 


spotkanie, Czyż jednak nie był to przypadek, że 
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łania zamieszania niema lepszego sposobu, jak 
kazać społeczeństwu przeskoczyć jeden lub kilka 
etapów rezwoja. Zamiast  systemau stanowego, 
którego nie przeszła była, zamiast systema ku- 
ryalnego, do którego może dojrzała, dal więc 
Rosyi prawo wyborcza, bardzo obszerne, prawie 
powszechne i prawie równe, prawo, pod którego 
rządem inteligencya, o ile mogła przyjść do gło- 
su, stawała się zawisłą od instynktów ciemnych 
tłumów. Rewolucyjna reakcya czy reaxcyjna re- 
wolucpa — oto co w systemie wyborczym hr. 
Wittego moglo przyjść i przyszło do głosu. 

Wobec Damy, która wychodzi z takisgo 
systemu wyborczego, stanął rząd p. Stołypina, 
zdecydowany w przeciwieństwie do hr. Wittego 
nie dopuścić do społecznego przewrotu. Oczywi- 
ście to wystarcza, żsby między Dumą a rządem 
stworzyć nieprzyjaźń i nienawiść, bez względu 
na to, czy ten rząd ma czy niə szczery zamiar 
urzeczywistnienia reform liberalnych. Wszędzie 
na świecie zadania wolnościowe przeprowadzały 
rządy we współdziałaniu z wyksetałeonemi, po- 
siadającemi, patryotycznemai warstwami spole 
czeństwa. Jedynie w Rosyi inaczej. W spadku po 
Wittem został system wyborczy, na podstawie 
którego wybierany parlament nie ma zrozamie- 
nia dla zadań zbudowania podstaw obywatel- 
skiej, religijnej, politycznej wolności w Rosyi. 

W rzeczywistości zrozumienie dla zasadni- 
ezego, ideowego programa rządu posiada tylko 
Koło polskie. Mowa p. Dmowskiego świadczy, 
że Koło rozumie doskonale, iż pierwszem zada - 
niem Dumy jest obwarowanie wolności a ż6 po- 
tem dopiero moża być mowa o rozwiązaniu pro- 
blemów socyalnych. Pochodzi to stąd, że potwor 
na dla Rosyi właściwej ordynacya wyborcza hr. 
Wittego okazała się najmniej szkodliwą w kraju, 
najbardziej cywilizowanym i umysłowo rozwinię- 
tym wśród innych części składowych caratu. 

Cóż dziwnego, że po za Królestwem Pol- 
skiem coraz jaśniejszą się staje konieczność re- 
formowania „w tył* systemu wyborczego rosyj- 
skiego, jeśli Duma ma odpowiedzieć swoim za- 
zadaniom! Tsj właśnie potrzzbie dał wyraz ar- 
tykuł p. Martensa w „Tunesie*. Tylko, że wszel- 
kie reformy „w tył“ są same przez się zadaniem 
ciężkiem i eksperymentem niebezpieczarm. (zy 
Rosya współczesna zdobędzie się na tyle siły 
wewnętrznej, ile wymaga taka operazya? Czy 
cesarz Mikołaj i jego rąd potrafią wyprowadzić 
kraj z chaosu, stworzonego rozmyślnie orzez po- 
lityka małej miary a wielkiego sprytu? Czy je: 
daem słowem następstwa zbrodni br. Wittego 
dadzą się usaaąć? Od odpowiedzi na te pytania 
zależy egzesteńcya konstytucyjnej Rosyi. 


2 Watykanu. 


Nase korespondent rzymski Roszczyc pisze 
nam w uzupełnieniu wczorajszej swojej kors3>0n- 
dencyi pod d 16 bæ. 

W ostatniej allokucyi Piusa X zaznaczo - 
nem jes: wyrażnie i niedwuznacznie, iż on za- 
wsze uznawał i szaaował urządzenia republikań- 
skie i że obecną formę rządu repablikańskiag > 
we Francyi uznaje za prawowitą. O ile mi wia- 
domo, to Pius X po raz pierwszy wypowiada 
w kwestri tej zdanie swe w słowach tak do- 
bitnych. Watykan w ten sposób odpiwra stanow- 
czo oszczerstwa tych, którsy a propos sprawy 
mons. Montagoiniego chcieli przedstawić papie- 
ża jako wroga urządzeń repablikańskich. Jest- 
to też odpowiedzią jasną na rzekomy „spisok 
przeciw republice“, jaki się wylągł w głowie mi- 
nistra Clemenceau. 

W ogólności allokucya papieska także i w 
sferach poza-watykańskich wywarła jak najlesae 
wrażenie; uważaną jest za jasaą, jędrną, za bę- 
dącą bardzo na czasie, za najstosowniejszą odpo- 
wiedź na ostatnie kroki rządu francuskiego. 

Jak wiadomo, Ojciec św. mianował 7 no- 
wych kardynałów; ponadto prekonisował szereg 
biskubów, przeważnie włoskich. Z zagranicznych 
prałatów otrzymali fiolety biskupie: ks, Gustaw 
Adolf de Pecolat w Chambery, ks. Fr. Ricard w 
Auch, ks. Koloman Kranitz w Veszprima i kilku 


i > ' przeczytała? Prawda, że dał ogłoszenie tylko w | był jeszcze młodziutkim porucznikiem i pojęcia 
Baron mimowoli musiał się roześmiać na tej nadzieji, że hrabia Griladingen je przeczyta. |o tem nie miał, że życie ma także poważną 
taką logikę. Urwał jednak dalszą rozmowę i roz-, Ale w możliwość powodzenia nie bardzo wierzył. ! swoją stronę... 


| 


| 


| 


= w 


«0 W. 


Tymczasem stało się. 
Prze wszystkie dni, od chwili otrzymania 


było już widać | wezwania, rozmyślał, jak Się ma zachować wobec | 


Dagmary. Były trzy sposoby. Albo pojawi się 
z miną zwycięską, która mówić będzie: widzisz 
hrabianko, twoje pogardliwe milczenie na nic się 
nie zdało, jestem tutaj, pozostanę, a dalsze już 
się znajdzie. Albo będzie udawać, że jest wdzięcz- 
ny przypadkowi, który go tu sprowadził. Lub 
też uda, że Dagmary nie poznaje; będzie się tak 
zachowywał, jak gdyby ona była mu zupełnie 
obcą. jak gdyby widział ją po raz pierwszy. To 
dotknie jej dumę, oburzy jej miłość własną a 
kierowana temi uczuciami nie będzie stawiać 
takiego oporu jego zbliżeniu się i umożliwi au 
wyzoaanie miłości. 

Ześmiał się gorżko. Wyzna jej swoją mi- 
łość. On, biedny baron, który nie nie miał, jak 
tylko tych trochę iobołków, jadących za nim na 
wózku ı parę tysięay marek w kieszeni, które 
szczęśliwie zarobił przed odjazdem, pośredniczące 
w sprzedaży kilku koni. Tak, gdyby jego stara 
ciotka na Kubie... Sam siebie się wstydził, że 


Materye meblowe itp. poleca 


Lwów, Ażademieka 3 (Hotel Żorża) 


Pierwsza w kraju tabryka stór i żaluzyi do okien. 


A D A NASK I S+ 


Powóz szybko zbliżał się do zamku i wre- 
szcie Fryderyk zajechał ładnym łukiem przed 
schody tarasowe. 

Jesteśmy więc na miejscu, pomyślał te- 
raz baron. — A więc panie baronie Mikołaju, 
Janie, Horście Scheidegg, teraz trzeba być zuch- 


wałym i nie wolno wypaść z roli, inaczej prze- 
grusz i zblamujesz się na wieczne czasy. 
Gdy wstępował na schody tarasowe, wy- 


szedł naprzeciw hrabia. Byłby on najchętniej 
wyjechał po swego gościa na dworzec kolejowy, 
ale hrabina na to. nie pozwoliła. 

— Możesz go przywitać w połowie scho- 
dów — rzekła stanowczo -— więcej byłoby Za 
wiele, mniej niegrzecznie. 

Hrabia poddał się, be poddawał się zawsze. 

Teraz serdecznie powitał gościa. 

— Nareszcie pan jesteś. Prawdziwe szczę- 
ście, że na konieć skończyły się koresp ondencye 
między nami i możemy poznać się osobiście. 
Zreszią zdaje mi się, że musieliśmy się gdzieś 
spotykać. Pańska twarz jest mi znajomą... 


Z 


innych. Tytuł „camerlenga* św. Kollegiura otrzy - 
mał kard. Martiaelli (dotychezas piastował tę 
godaość mons. Respighi). Dziś z runa składali 
gratulacye nowym purpuraton członkowie ciała 
dyplomatycznego, akredytowanego przy Słelicy 
św.. oraz wysocy dygnitarze dworu papiaskiego- 
Po konsystorzu byli u Ojca św. nowo prekokis0- 
wani biskupi, którym Pius X nadał rokieię 
(komżę biskupią), poczem ks. biskupi udali się 
do bazyliki watykańskiej „ad limina aposte- 
lorum“. 


Zatarg francusko-niemiecki 
w Maroku. 


Zbliżenie francusko-aiemieckie nad którena 
w czasach zwłasgcza ostatnich obie strony, £ 
obawy przed Anglią, tak usilnie przcnją, może 
saadao pójść na nice, a to przez dość już nie- 
fortanns dla Niemiec Maroko ( ich zachłaaność. 

Organ fraacuskiego ministerstwa spraw 
zagr. „Temps“ onsgdsjezy ozłomł grabym dru- 
kiem depeszę swego kors8>00 donta taagierskieg?, 
donoszącą, żę roboty kanalizazyjne i urządzsaie 
bulwara w Taagəerze — w wacteści railiona 
koron — poruczył rząd marokański emie nie- 
mieżkiej Reuschenhaus, pomimo, iż według arty" 
kułów 106 : 107 traktata algssirskiozo należał? 
rozpisać ofertę publiczną Pom m) sprzeciwiaala 
się p Regnaulta (posła traacuskieg» w Tangarze) 
dr. Rosen (poset niemiecki) dopuścił do təj 
transakcji a nawet ją popierał. 

Równocześnie — jak dale, donosi depasga — 
igna josziae sorawa niepokoi przemysłowców 
francuskich. Wedie uzody z wrześmia r 1908 
roboty około założamia portów w Tangerze, La- 
rache, Safi i Oasablanca miały pod rówarmi 
warunkami być wykonane przez ficmy francuskie 
i niemieckie. Otóż same roboty portowe w La- 
rache, wykoaana przez prządsiębiorców miamiec- 
kich 1 obecnie na półszosta milioaa koroa obli- 
czane, przenoszą równowazę waraaków na ko- 
rzyść Niemiec prawie O 5)’. 

Do tej depeszy dodaje „Temps“ tslegram 
z Berlina, donoszący, że d. 17 bm. ambasador 
francuski Gambon konferowai z p. Tsch:rschzya 
w sprawie marokańskiej, 

„Temps“ wraca do tej sprawy. Wie chce 
on przesądzać, ale traktat alzee:rski został naru- 
szony. Sądzi jednak, że się obejdzie baz zatacgu, 
byle się szczerze rozmówiono. Giówni» zawinił 
dr. Rosen (poseł niamieck ), który już w r. 1905 
bawiąc w Paryżu utrudnił zawarcie przygotowa- 
nego na daleko obszerarejszej podstawie akładu, 
obmyślanego przez ks. Radolina (ambasadora 
niemieckiego) 1 który wpływa swego w Taagerse 
metylko używa, ale czasami nadużywa. Niemzy 
żądały konferencyi algecirskiej, więż też zape“, 
wne gotowe będą respektować jej uchwały. 

„Stanowisko prawne zgoła nie jest wątpli- 
we, a skoro cesarz purę dnai temu trafnie się 
wyraził, że dobre stosunki między Francyą a 
Niemcami są w interesie obu państw pożądane, 
niepodobna wątpić, Że uznanie tago stanowiska 
prawnego byłoby oraz pod względem politycznym 
roztropne. Jeżeliby jedna z obu partyj postano- 
wień przeszłości nie szanowała, to ı druga nie 
miałaby w przyszłości żadnego powodu do sga- 
nowania postanowień — i wynikłyby stąd podej- 
rzewania wzajemne“. 

Ariykuł ten półurzędowy uzupełnia depesza 
„Libertó* paryskiej z Tangeru, wedle któ.ej dr. 
Rosen oświadczył posłowi francuskiemu Regnaulto- 
wi, ġe co do przedsiębiorstw w Maroku rozróżniać 
należy między temi, które ciało dyplomatyczne 
urządza a marokański bank państwowy opłaca, 
a temi, które magzen (rząd marokański) wprost 
od siebie oddaje. W tym wypadku przedsiębior- 
cy niemieccy koncesyę wprost od magzenu otrzy- 
mali, zaczem sprawa ta traktatų algecirskiego 
wcale nie dotyka. Paz 

Prasa berlińska podziela nadzieję „Tempsa”, 
że przez szczere rozmówienie się będzie można 
załatwić tę sprawę; że jest to zatarg nie zbyt 
znaczny, ale na każdy sposób ponownie OR 


tej starej damie życzył teraz codziennie rychłego | 
tylko pan rodzina hrabiów Grludingen w ogóle ten anons | końca... Przypomniały się mu czasy, w których 


Ładnie się zaczyna, pomyślai baron i rekł 
głośno : 

— Obawiam się, hrabio, że się mylisz, 
W ostatnich czasach nie udsielałom się w to- 
warzystwie, nie bywałem nawet w klubie. Byd 
może, że zdybaliśczy się kiedy na ulicy... 

— Być może... Bo rzeczywiście nie mogę 
sobie przypomnąć... 

Baron wstydził się sam przed sobą, że nie 
powiedział prawdy hrabiemu. Z niebieskich oczu 
i dopbroduszuej twarzy hrabiego biło tyle szcze- 
rości i uczciwości, że podwójnym grzechem byłe 
go okłamywać. 

Hrabia odprowadził swego gościa aż do 
przeznaczonego dla niego pokoju. 

— Spodziewam się, że będzie panu u nas 
dobrze. Jeżeli będziesz pan miał jakie życzenie, 
proszę zadzwonić trzy razy. Przyjdzie chłopak, 
oddany wyłącznie do pańskiego rozporządzenia, 
A gdyby panu cośkolwiek niepodobało się, jak 
my tu dia pana urządzili, proszę tylko powie- 
dzieć, a natychmiast będzie zmienionem. 


(C. d. n.) 


pierwszorzędnych fabryk najnowsze we 


wszystkich kolorach, oryentalue perskie i 
smyrneńskie po najniższych cenach, jakoteż 


stare dekoracye i szale indyjskie, 


wskazuje, jak konieczne mw prume je 
Francyi i Niemiec co do eale) eki 
kańskiej. 

Widzimy więc, jak gorąco pra ; ; 
1 drugiej strony dobrej Sath H mye > 
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Qrossów i innych tego gatunku uszczęśliwiaczy 


sprawy maro- | ludu. 


, Przytoczymy parę z wypowiedzianych przez 
niego zdań, ażeby czytelnik mógł wyrobić sobie 


co | 9d własny O zapatrywaniach Moraczewskiego na 


Ruch przedwyborczy. 


List pasterski biskupów ruskich. 


sprawy krajowe i narodowe. 
| al jeżeli manifest Rady narodowej — mó- 
wił p. Moraczewski — spycha na Niemców winę 


Metropolita ks. Szeptycki i biskupi ka. Cze- | nędzy w kraju, to jest to kłamstwem bezczelnem. 


show i ks. Chom 
łanie", dotyczące sprawy wyborów. „Rusłan“ 
pea e py pierwszą część tego listu, e A 
tedy podać będziemy mogli dopiero w poniedzia- 


lok i i i 
s 4 gon redakcyom pism polskich go nie u- 


Poslanie to 


„W niezwykle ważn 


yszyn ogłosili „pasterskie po- | Było 40 lat czasu, było aż nadto do- 
PO- |syć czasu do zatarcia ran, 


z a- 
danych nam przez Niemców. W 
krótszym czasie rozwinął się przemysł w Kró- 
lestwie. Przypatrzmy się, jak wygląda nasz kraj 


pasterskie zaczyna się od słów: | po czterdziestu latach. Cztery piąte ludności żyje 


z ej S A A 4 
oåsywamy się do ck dla naszego narodu porze | g rolnictwa, jedna piąta po miastach. Mamy 


I 3 as tem wspólnem, paster- 
nę posłaniem. Nowa ustawa wyborcza ow 
rj barek pełnoletniego do udziału w wybo- 
nakłąda na 
którym pouczyć wiern 
€ i ych uważamy za swą po- 
kra A Czynimy to z miłości ku wam > ni 
PE oai = drogiej ojczyźnie... Szczęśliwym 
ikioma d, ry cały wiernym jest prawu Bo- 
r życia geiago. 
y naród wzmocni się, zdobędzie sobie 
lepszą „przyszłość, skoro będzie się kwi trzy- 
mał silnie św. wiary katolickiej. Wiemy, że 


Wiemy, że i nasz 


byłoby prawdziwem nieszczęściem dla narodu, | Czy nie wie p. M., 


dzisiaj najgęściejszą ludność rolniczą w Europie, 
a najgorszą gospodarkę rolną. Brak melioracyj 


do - sp To nowonabyte prawo | rolnych, nieuregulowane rzeki, to powody cią- 
ego obywatela i obowiązek, o | głych klęsk, nieurodzaju, wylewów itd.* 


A więc, według jego zdania, nie biurokra- 
cya niemiecka, która przez sto lat ołowianym 
ciężarem przygniatała postęp kulturalny kraju, 


którego wiara chrześcijańska jest pod- | winna temu, iż pod względem stanu oświaty i 


dobrobytu nie dorównywa on innym,  szczęśliw- 
szym krajom, ale sejm nasz, reprezentacya par- 
lamentarna kraju i „polskie rządy“ w kraju! 
czy rozmyślnie przemilcza o 


d i i 
gdyby on chciał praw swych obywatelskich uży- | tych walkach ciężkich, jakie reprezentacya kraju 


wać nie według prawa Bożego i nauki Chrystu- 
sa. Dlatego musimy was, drodzy bracia Pike. 
strzedz przed niebezpieczeństwami, na jakie nie- 


raz jesteście narażeni. Nastały takie czasy, że | NOmiczne, 


naszego staczać musi od lat przeszło 40 z Niem- 
cami o każde najdrobniejsze „ustępstwo“ auto- 
ażeby módz w kraju samodzielnie pra- 


wiara w sercach ludzkich osłabła a wielu cał- | cować nad jego podźwignieni 
f Se gnieniem z nędzy! Ile to 
kiem od niej odstąpiło, odpadło od Chrystusa; | lat, z jakim wysiłkiem walczyła reprezeniacya 


mnożą się bezbożne książki, broszurki i gazet 
nie bez wielkiego zgorszenia dla ae Nie. 
lech zaślepieni albo zbałamuceni powtarzają 

zbożną naukę, że w polityce niema grzechów, 


nasza o regulacyę rzek, o kredyty na melioracye, 
na podniesienie przemysłu. 
„U mas są takie same (?) warunki podnie- 


ią sm obywatelskiem wszystko jest dozwo- | sienia przemysłu, jak i gdzieindziej* — mówił p. 
i ycie publiczne, polityka może obejść się | Moraczewski — a nie się u nas nie robi dla tej 


koc», bez Chrystusa Zbawiciela. Przed tz- 
owami przestrzegamy was usilni 
mowy kłamliwe i blużniadzy, ARAE 
Dalej czytamy w posłaniu, że Chrystus 
. . + 0- 
uczył ludzi, jak mają żyć, że tej BK ludzka 


sprawy, dzięki szlacheckim rządom. „Moloch 
szlagoński pożera przemysł", zamiast go popie- 
rać. Dalej p. Moraczewski wszystkie prace, po- 
dejmowane od lat trzydziesta w kierunku po- 


nauka nie może zastąpić, ta nauka jest nie- | dewignienia przemysłu, wydrwiwał w ten spo- 


omylną, bo za nią stoi powaga Boga objawio- | sób: 


nego... Nie wystarczy trzymać si j i 

ego... Nie wy ę tej nauki w 
niedzielę i święta. „Chrześcijanin w całem życiu 
"e chrześcijaninem i zawsae powinien żyć, jak 
chrześcijanin... Są tacy ludzie, którzy wydają się 


pobożnymi, są moše i do cerkwi przywiązani, | sobność do flirtu, to są kpiny 


ale nie słuchają 


swych duszpasterzów, proboszcza, biskupa, albo 
co najgorsza, najwyższego E ATA "catego 


świata chrzeżcijańskiego: papieża rzymskiego. | pie chee wiedzieć, 
się, buntują | szlagońskiego sejmu, szlagońskich rządów i szla- 
posłuszeństwa władzy | gońskiego Koła polskiego we Wiedniu, zanim 


Przeciw swym duszpasterz 

ludzi, odw ich od Ee 
gE hownej. Są oni chrześcijanami tylko w cer- 
wi, a nie poza cerkwią; przyjmują z nauki 
chrystusowej tylko to, co im się podoba, a od- 
rzucają, co im nie miłe. Kto słucha Chrystusa, 


„Głuziczki niciane, krawateczki, koroneczki 
i inne zabaweczki krajowe, smakołyki łapszyń- 
skie, obwożone po miastach i miasteczkach, jako 
wystawy przemysłu krajewego, to doskonała spo- 
panów Battagliów 


władz cerkiewnych; nie szanują | itd., ale nie mają nic wspólnego z przemysłem“. 


- O tem p. Moraczewski także nie wie, czy 
ile to lat pracy kosztowało 


udało się wywalczyć u Niemców regulacyę ra- 
chunków indemnizacyjnych, które pożerały prze- 
szło 60 pre. dodatków do podatków i że od te- 


ten słucha władzy cerkiewnej. „A władza i i 
we a adza cer- | go czasu dopiero otworzyła się możność wsta- 
wna to proboszcz, a nad proboszczem biskup, | wiania w budżet znaczniejszych sum na podnie- 


a nad biskupem papież rzymski. Chyb i 
> i ybaby oni 
nąkazywali grzech, to ich słachać nie AETA 


Boöyalistyesny spekulant. 


sienie rolnictwa, przemysłu i handlu, a zwłaszcza 
na podniesienie oświaty. 
Prawdopodobnie nie widział p. Moraczew- 


A Tocząca się w kraju walka wyborcza wy- | ski galicyjskich budżetów krajowych z ostatnich 
PO WATAR oj AW przeróżne epinio — zdrowe i | czasów — a zwłaszcza z tych lat, kiedy sejmo- 
niezdrowe i coraz częściej widzimy. ze zdumie- | wi rozwiązane zostały ręce do inwestycyj poży- 


niem, Że spokojne, rozważne i wytrawne głosy 


tecznych w kraju po zawarciu kompromisu z 


Ap mniej znajdują posłuchu i coraz rzadziej | rządem centralnym w zprawie rachunków inde- 
odzywają się na zgromadzeniach wyborców. | mnizacyjnych. Biurokrucya niemiecka planowo, 


4 ya ee silne efekty ; coraz czę- | według głęboko obmyślanego systemu zniszczyła 
e” an ko sh się rzucane z try- | dawny dobrobyt materyalny kraju, aby uczynić 
T nihii v ością hasła niedorzeczne go biernym odbiorcą produkcyi starych krajów 
umienne, try 4ce grubem, pospolitem chło- | koronnych austryackich, binrokracya niemiecka 
Ea zda I więzi ażeby bałamucić chytrze pochwyciła w swe ręce sprawę uwła- 
1 A s ga Ay przychylność dla | szczenia włościan, aby z niej uczynić na długi 
SE 4ci ski anturniczych kandydatów do go- | szereg lat ranę ropiącą w łonie społeczeństwa 
OŚCI pose ej. naszego, a za pomocą zagmatwanych rachunków 
Że tak jest a nie inaczej, nikogo to dziwić | indemnizacyjnych powstraymać, ile się dało, swo- 
nie może, Jest to bowiem naturalnem następ- | bodę ruehów sejmu w krajowej gospodarce pie- 
stwem nagłego wprowadzenia powszechusgo iró- | niężnej. 
wnego prawa głosowania, które topi wyszkolone Odkąd sejm uzyskał tę swobodę, korzysta 
w życiu publicznem warstwy społeczne w masie | a niej w całej pełni. Jeżeli p. Morączewski chciał 
wyborców, zupełnie nieprzygotowanych jeszcze | wystąpić publicznie, z takim zarzutem, jak powy- 
do samodzielnego sądu o sprawach publicznych, | żej przytoczony, przeciwko wszystkim w czam- 
Nie mało czasu musi upłynąć, zanim doświad- | buł najbardziej zawłużonym, najbardziej szano- 
czenie | oświata i te szerokie masy nauczą roz- | wnym obywatelom kraju, którzy w erze konsty- 
sądniej oceniać wartość kandydatów na posłów. | tacyjnej należeli kiedykolwiek do składu repre- 
Na „razie jednak akcya przedwyborcza zamienia | zentacgi krajowej, niechby był chociaż pobieżnie 
kraj, jak on długi i szeroki, w jedno wielkie | Obznajomił się z dziejami ich wysiłków w kie- 
targowisko, na którem odbywa się wrzaskliwa | runku wyswobodzenia kraju stopniowo z więzów, 
licytacya o łaskę i przychylność tłumów. Prze- | jakimi biurokracya niemiecka podwiązała mu 
stało to więc być nowością, gdy kandydaci obie- | wazystkie arterye życiodajne. A wtedy byłby za- 
A a wyborcom* rozdarowywanie | pewne sąd jego inaczej wypadł. 
e. noch Śri, a, wolność od podat- Porównanie Głalieyi z Królestwem przed 
ae ia die KA. Ei "Ak z urlopem na. | powstaniem z r. 1830 nie wytrzymuje krytyki. 
"di ho y „00 roku życia każdemu ber.: Królestwo otrzymało bowiem autonomię od razu, 
yjątku, kto tego wieku dożyje, poszanowanie i | i nie potrzebowało dopiero kilkunastoletnich tar- 
wygody wszelakie dla stających przed sądem kar- '| gów prowadzić o każdy szczegół z osobna co 
nym itp. inne szczęśliwości nieprzeliczone — a | do warunków wykonania samorządu, jak je 
wszystko rozumie się tylko w takim razie, jeże. | nasa sejm i nasze Koło polskie do dziś 
ten k ów pan, obiecujący owe gruszki pa | prowadzić musi. Sumy, jakiemi rozporządzał 
wierzbie wybranym zostanie posłem. Lubecki na cele kulturalne, są zresztą dro- 
Przeszedł jednak wszystkich, najbezczeiwiej- bnostką w obec dotacyj uchwalanych na podo. 
szych chłopołapów i oszczerców, jacy produjcują | bne cele przez nasz sejm. 
się ja na zgromadzeniach  praedwyborcy:ych, Ale prawda! P, Moraczewski ma jedno ge- 
D 4 z Jędrzej Moraczewski, urzędnik mini- | neralne lekarstwo na całą nędzę ekonomiczną 
pr a p oczo: kandydat _ partyj socya- Galicyi. „Bez wolnych granic rosyjskiej i rumuń- 
"ię 3 a a z miast Stryj. Kałusyz. Jego | kiej nie możemy marzyć o rozwoju przemyslu“, 
E- BE a, KE W w ubięgłą nie- | woła on. Czyż to „szlagońskie* rządy  galicyj- 
w fa "u g „86 A tamtejszego „Dromu na- | skie winne temu, że Rosya i Rumunia cłami o- 
kilku ani j $ UJ DASZ korespond ent przed | chronnemi odgrodziły się od Austryi w interesie 
tru 2 nie p w jesst istotnie | swojego przemysłu i swojego rolnictwa ? Czy jest 
N wo Wi i tegoroc znej akcyi | w mocy Galicyi ten stan rzeczy zmienić ? Być 
Sw 6 8J. ica bowiem cynicznych pa- | może, iż p. Moraczewski wyobraża sobie, że gdy 
, świadczących o zupełnym zaniku pol- | on zostanie posłem, granica rosyjska i rumuń- 


skich uczuć narodowych w tem po polsku mó- 
wiącem indywiduum, dotąd nie odważył się 
głosić żaden nawet z socyalistów ; w śmiałości 
zarzutów przeciwko „rządzącej klice“ pan inży- 


ska zaraz będą musiały być otwarte. Wtedy na 
stanie raj w Galicyi!.. 

„Szlachta galicyjska przy zniesieniu pań- 
szczyzny — mówił pan Moraczewski — oszukała 
chłopów, zabrała im lasy i pastwiska, zostawiła 


nier__ Moraczewski przelicytował  Daszyńskich, 
OO O REA 


fiugust £ów i Ska „ki, 


ul. Kołłątaja 6, 


mało i to najgorszą ziemię". Czyż p. M. nie wie, 
że gdy szlachta chciała znieść pańszczyznę, po- 
czytała jej to biurokracya niemiecka za niebez- 
pieczny dla państwa zamach polityczny i na- 
stępnie sama biurokracya przeprowadziła ten akt 
według własnego widzimisię, a przeprowadziła go 
tak, że i chłopi i szlachia i kraj cały ogromną 
część korzyści z tej reformy doniosłej utracili 
bezpowrotnie. Są to dzieje nie tak dawne 
i powszechnie wiadome. Wszakże ani szia- 
gońskiego sejmu, ani  szlagońskich rzą- 
dów wówczas nie było! Jakiemże czołem 
śmie p. Jędrzej Moraczewski winę wszystkie- 
go złego zwalać tylko na swoich braci? Czy 
może dlatego, że czy będzie posłem, czy nie bę- 
dzie, gdy powróci do Wiednia, między biuro- 
kratów niemieckich w ministerstwie kolejowem, 
gdzie jest urzędnikiem, po takiem wystąpieniu 
oratorskiem, jak jego mowa w sali Narodnego 
Domu w Stryju 14 bm., może spodziewać się 
i łaski i czynnych dowodów łaski — jako 
pierwszy Polak, który ma odwagę 
tak śmiało kopać Polaków i bronić 
działania biurokracyi niemieckiej 
w Galieyi!.. r 


Ze zgromadzeń socyalistyczny ch. 


„W ostatnich dniach odbyło się we Lwowie 
kilka zgromadzeń socyalistycznych, 
o których. kilku słowami wspomnieć należy. 

Na jednem z nich wiodła rej żydowska 
partya socyalna, która niedawno odłączyła się 
od „polskiej partyi“ i wezwała towarzysza Dia- 
manda kandydata z III okr. m. Lwowa, aby sta- 
nąwszy na zgromadzeniu wygłosił wyznanie wia- 
ry politycznej i wytłumaczył się przed żydowską 
partyą socyalną ze swych nacyonalistycznych 
polskich (Pl) przekonań. P. Diamand wie, że z 
„towarzyszami* zwłaszcza syońskiego znaku nie 
ma żartów, dla wszelkiego więc bezpieczeństwa 
na zebranie nie przybył a przysłał jedynie za- 
stępcę w osobie towarzysza Schalita. Na zebra- 
niu tem wygłosił namiętną mowę socyalista ży- 
dowski dr. Mosler z Buczacza, który użyi sobie 
i na tow. a dawnym koledze z partyi, p. Dia- 
mandzie i na towarzyszach żydowskich z polskiej 
partyi socyalistycznej i na wszystkiem, co nie 
syońskie. Zastępca p. Diamanda p. Schalit pró- 
bował mówić w obronie swego towarzysza, uda- 
ło mu się to atoli jedynie częściowo, choć umie 
krzyczeć i gardłować. Schalit mówił po polsku, 
jakkolwiek ustawicznie nawoływano nań, by mó- 
wil „judisch*. Zgromadzie uchwaliło ponownie 
wezwać Diamanda do osobistego stawienia się. 

Inne zgromadzenie socyalistyczne rzekomo 
katolickie odbyło się 18 bm. w szynku przy ul. 
Kochanowskiego, na którem stawał kandydat na 
IV okręg m. Lwowa towarzysz Ferdynand Go: 
recki. Kandydat ten nie jest jeszcze „rutynowa- 
nym“, więc i nie ma bezczelności potępiania 
wszystkiego i złorzeczenia wszystkim. Ale znalazł 
wyręczyciela w osob.e tow. Kukiela, który bladą 
stronę przemówienia Goreckiego należycie poczer- 
wienił, występując jak najzajadlej przeciw p. dr. 
Głąbińskiemu, który w tymże okręgu ma kandy- 
dować. Socyalistyczny lwowski „Głos* powiada, 
że obecni zrozumieli, że nie chodzi o przepro- 
wadzenie w tym okręgu jednego ze socyalistów 
na posła, ale „że idzie o coś więcej, o zwalcze- 
nie kandydatury człowieka, będącego ucieleśnie- 
niem niejako partyi, która za kordonem krew 
robotniczą po zbójeeku przelewa, człowieka, któ- 
rego działalność cała była podżeganiem do bra: 
tobójczej walki, człowieka antyruskiej həcy, za- 
żartego wroga proletaryatu Polski i Rusi. Nastrój 
całego zgromadzenia streścił się niejako w wie- 
lekroć rozlegającym się okrzyku: precz z Głą- 


bińskim !“ 
Wyjątkowo był na tem zgromadzeniu p. 
Rudecki, urzędnik poeztowy, który oszczercze 


wywody tow. Kukiela zbijał i wykazywał, że 
szlachta polska była Galicyi przedmurzem, że 
każdy najpierw powinien się czuć Polakiem a 
potem dopiero robotnikiem czy urzędnikiem i 
ostro wystąpił w obronie p. Głąbińskiego. 

Słnsznie zapytuje „Słowo pol.*: dlaczego 
niema prawie żadmego przeciwdziałania destruk- 
cyjnej robocie socyałistów ? Codziennie agitatorzy 
sączą trucizaę w serea robotnicze i bezkarnie 
rozsiewają wprost potworne oszczerstwa, beż 
żadnego protestu ze strony polskiej. 

Wczoraj wieczorem w gmachu skarbkow- 
skim zebrali się wyborcy ul. Janowskiej, Klepa- 
rowskiej, Bema i pobocznych (okręgu VII) a 
mowę kandydacką wygłosił wódz  socyalistów 
lwowskich, p. Józef Hudec. Poparli go socyalista 
ruski Zubacz i socyalista żydowski Diamand, po- 
czem zebrani na sali polscy, rusoy i żydowscy, 
a tych było najwięcej, socyaliści, przyjęli kandy- 
daturę p. Hudeca. 


Okręgi wyborcze we Lwowie. 


W swoim czasie podaliśmy dokładny po- 
dział Lwowa na okręgi wyborcze a onegdaj wy- 
kaz jacy kandydaci stają w owych siedmiu okrę- 
gach. Wymienianie atoli ulic, ktore do jakiego 
okręgu należą, niezbyt wdraża się w pamięć, 
zwłaszcza, że rodowici Lwowiamie wobec częstych 
zmian nazw ulic nie zbyt dokładnie się oryentu- 
ją. Podajemy tedy za p. M., korespondentem 

om poglądowy opis poszczugólnych okręgów 
owa. 

Okręg pierwszy obejmuje środek miasta i 
jego część wschodnią. Tu się mieszczą ulice i 
gmachy, znane nawet tym, którzy rzadkimi by- 
wają u nas gośćmi. Okręg pierwszy to ratusz, 


|to teatr, to kadedra ormiańska, to namiestnictwo, 


pałae arcybiskupa łacińskiego, seminaryum łaciń- 
skie, pałac Dzieduszyckich, strzełnica. Tu mieści 
się znaczna część starego i najstarszego Lwowa, 
tu o wyborze posła rozstrzygają głosy starego, 
osiadłego mieszczaństwa. Dotąd uchodziła tu za 
bardzo silną kandydatura p. Ciuchcińskiego, dru- 
giego wiceprezydenta miasta. Śmierć burmistrza 
może atoli skłonić p. Ciuchtińskiego do ubiega- 
nia się o pierwsze dostojeńst wo w mieście, a w 
takim razie opróżmiłoby się miejsce dla innych 
kandydatów do rady państwa i jak powiadają, 
stanąłby tu p. Głąbiński. 

Okręg drugi jest może ze wszystkich części 
miasta najlepiej znany przyjezdn ym. W granicach 
tego okręgu mieści się katedra łacińska, Towa- 
rzystwo Kredytowe Ziemskie, Ka sa oszczędności, 
Bank krajowy, Sejm, kościół św. Jura, politech- 
nika. Ogród Jezuieki stanowi środek okręgu. 
Kandydują tu dr. Stesłowicz (nar. dem.), dyr. 
Geol). (demokr.), dyr. Solecki (iwd.), Starzewski 

atol.). 


Bro techniczne i zakład instalacyjny 


skich, położonych na północ od śródmieścia i 
przeznaczony jest dla żydów. Kandyduje tu p. 
Horowitz, przeciw któremu stają atoli do walki 
p. Diamand, socyalista i rabin Braude, syonista. 
Partya katolicko-narodowa ogłosiła w tym okrę- 
zu kandydaturę robotnika Jagiełły. 


dzielnica wyjątkowa w całej Polsce, zamieszkana 
prawie wyłącznie przez chrześcijan. Tu mamy 
'wielkie gmachy szpitalne i zakłady naukowe wy: 
działu lekarskiego, Tu się mieści szkoła wetery: 
aaryi, sąd apelacyjny, 
poteczny 
ski, a ze strony katol. narod. ks. Wesoliński, nad- 
to wł. kawiarni Janowicz i soc. Gorecki. 


Sięga ona południowych krańców miasta i obej- 
muje Park stryjski, a północną swą 
garnia hotele: Europejski i George'a. 
kandydatury dyr. 
radca wydz. kraj. Ig. Szyszyłowicz (katol.), adw. 
dr. Obmiński i soo. murarz Lisiewicz. 


części Lwowa. Na obszarze tego okręgu leży bi- 
blioteka Ossolińskich, wzgórze cytadeli i cała, tak 


dna Kastelówka, miasto w ogrodach, wille i 


macyach, którym potomni dziwić się będą. Tu na- 
rodowa demokracya stawia p. Buzka, profesora 
statystyki: na wlasną' rękę kandyduje b. prof 
polit. p. Jiigermann, kandydatem katolicko-naro- 
dowym jest profesor Józef Kallenbach. Mówią 
także o kandydaturze dr. G. Małachowskiego, o 
ile nie będzie wolny okręg IV a imieniem socya- 
listów staje Hauser. 


księżycem od strony półnosno-zachodniej, północ- 
nej i wschodniej. Zamieszkuje go ludność robo- 
tnicza. Zaczyna się on na krańcach Kastelówki, 
obejmuje odleglejszą część przedmieścia gróde- 
ckiego i nowe 
dworcem na Podzamczu, przesuwa się poza Wy- 
sokim Zamkiem, 
domki koło rogatki łyczakowskiej, cały cmentarz, 
a wreszcie cichą o tej porze roku Pohulankę z 
jej stuletnimi bukami. Jest to jak gdyby cienka 
obręcz, ściskająca miasto z trzech stron. Socya- 
liści uważają okręg siódmy za swą niewątpliwą 
dziedzinę. Nie byle jakiego też stawiają tam kan- 
dydata. O 
p. Hudec. Nim jej 
Marescha, narodowego demokratę i p. Wiktora 
Jakóbczyńskiego, kandydata katolieko-narodowe- 
go, seniora towarzystwa „Skała“. 


Gródek zgłoszoną została kaudydatura ministra 
dla Galicyi, b. prezesa Koła polskiego Wojciecha 
hr. Dzieduszyckiego. 


«Okręg trzeci składa się z zaułków żydow- 


Okręg czwarty, to nasz poczciwy Łyczaków, 


trybunał karny, bank hi- 


i kasyno miejskie. Staje tu dr. Głąbiń- 


Okręg piąty, to dzielnica uniwersytecka. 


granicą o- 
Zgłosili swe 
gim. Tomaszewski (nar d.), 


Okręg szósty obejmuje pagórki w zachodniej 


młoda jeszcze, a dziś już tak zabudowana i lu- 


dworki, zbiorowisko wszelkich stylów w kombi- 


Okręg siódmy okala miasto wielkim pół- 


dzielnice poza domem inwalidów i 


zabiera urwiska  Kaiserwaldu, 


palmę zwycięstwa sięga w tym okręgu 
dosięgnie, musi zwalczyć p. 


Doniesienia z kraja. 
Sambor. Na okręg miejski nr. 25 Sambor- 


Rzeszów. Narodowy demokrata, wicebur- 
mistrz dr. Krogulski cofnął swoją kandydaturę 
na okręg miejski. Pojawiła się kaudydatura dr. 
Leona Bilińskiego, gubernatora Banku austro- 
węgierskiego, silnie popierana przez liczne sfery 
tutejsze. 

Żółkiew. Kandydat Rady Narodowej na 
30 okręg miejski Żółkiew, Rawa, Bełz, Sokal itd. 
dr. Stanisław Starzyński, stawał w dalszym cią- 
gu przed wyborcami d. 17 bm. w Rawie a d. 
18 bm. w Żółkwi. Zebrania przedwyborcze były 
bardzo liczne. Po obszernych przemówieniach 
kandydata, po odpowiedziach na licznie stawiane 
interpelacye i po dyskusyi wyczerpującej uchwa- 
lili jednogłośnie tak wyborcy, miasta Rawy ru- 
skiej, jak i wyborey miasta Żółkwi przyjąć kan- 
dydaturę prof. Starzyńskiego na posła do rady 
państwa z tegoż okręgu. 

Tarnopol. Spełniając wolę wyborców pol- 
skich miasta Tarnopola, wyrażoną na zgroma- 
dzeniu 7 bm., komitet wyborczy miejski zwraca się 
niniejszem z wezwaniem do ehcących ubiegać się 
o ten mandat, aby swe kandydatury zgłaszali na 
ręce posła na sejm Emila Michałowskiego, jako 
przewodniczącego polskiego komitetu wyborczego 
do dnia 30 bm. Kandydat winien jawić się 0830- 
biście na powszechnem zgromadzeniu wyborców, 
jakie odbędzie się dnia 12 maja w Tarnopolu i 
przedstawić program oraz wytyczne zasady, któ- 
rych zamierza się trzymać w razie wyboru na 
posła. Tylko kandydaci, uznający bezwzględnie 
solidarność poselskiego Koła polskiego w Wie- 
dniu i zobowiązujący się doń wstąpić oraz wy- 
trwać przez cały ciąg piastowania mandatu, mo- 
gą reflektować na ewentualne uwzględnienie ich 
zgłoszeń. Bezpośrednio po wygłoszeniu mowy 
programowej poweźmie komitet ostateczną de- 
cyzyę co do osoby kandydata, którego wypadnie 
mu polecić wyborcom tutejszego okręgu. Emil 
Michałowski, przewodniczący komitetu. 

Brzozów. W okręgu wiejskim nr. 52 Brzo- 
zów-Tyczyn odbyło się zgromadzenie wyborców 
pod przewodnictwem marszałka p. Mieczysława 
Urbańskiego, który zagaił zebranie pięknem po- 
uczającem przemówieniem. Następnie wygłosili 


mowy kandydackie sędzia dr. Stan. Biały (nar. 
dem.), dyrektor kasy i wł. dóbr Edm. Rylski 
(centrum), włościanin Marcin Brzęk i kandydat 


na zastępcę p. St. Mariń, burmistrz Brzozowa. 
Uchwalono kandydaturę dr. St. Białego i na za- 
stępcę p. Marinia. 

Gorlice. Termin do zgłaszania kandydatur 
na posła do rady państwa z okręgu miejskiego 
nr. 24 Jasło, Gorlice, Grybów Biecz, Strzyżów, 
Frysztak, Pilzno, Dębiea, przedłuża się do 30 
kwietnia br. 

Mieles. Komitet Rady narodowej powiatu 
mieleckiego wzywa wszystkich, chcących ubiegać 
się o mandat z okręgu wiejskiego nr. 44 (Dą- 
browa, Żabno, Radomyśl wielki, Mielec), którzy 
kandydują pod hasłem bezwzględnej solidarności 
Koła polskiego i programu Rady narodowej, aby 
przybyć zechcieli na zebranie tego komitetu, 
które się odbędzie dnia 22 kwietnia b. r. o go- 
dzinie 10 r. w Mieleu w sali rady powiatowej. 
Przewodniczący komitetu : Sękowski. 


Xronika. 


Iaeów, dnia 20 kwietnia 1907. 


Kalendarzyk. 

W niedzielę 21 kwietnia Anzelma Bisk. — 8F. 
kat. Iridiona Ap. — Kal. słow. Drogomiła. 

Wsohód słońca 510, zachód 6'49. 

W poniedziałek 23 kwietnia Satera i Kaj. — 
Gr. kat. Jewpsychia — Kal. słow. Godysława. 

Wschód słońca 5-08, zachód 651. 

We wtorek 28 kwietnia Wojciecha Bisk. — 
gr. kat. Torentya — Kal. słow. Wojciecha św. 

Wschód słońca 5'07, zachód 6:58. 


Lwowa z Rzymu, gdzie bawił 
sprawach cerkiewnych. 


Krakowie i komendanta 
najbliższych obejmie to stanowisko, samianewany Z0- 
stał marszałek poiny Maurycy Steinsberg. Znamy oa 
dobrze w Krakowie, tam bowiem się urodził i tam 
do szkół uczęszczał. Z 
wo łączniki. Szczeble wojskowe przechodził szybko i 
odznaczył się jako 
mendzie korpasu w Józefowie. 
niedawno obowiązki komendanta 23 brygady, 
mującej pnłki 13 
Koszyc, jako dywizyoner, 
radynu, wreszole do Józefowa. 


We środę 24 kwietnia Jerzego N. — Gr. kat. 


Antypy Muocz. — Kal. słow. Jerzy św. 


Wschód słońca 5'0B, zachód 664. 


Szeptycki powrócił de 
przez czas dłuższy w 


Metropolita ks. 


— Zapiski osobiste. Radca dworu p. Antoni 


Jaegermann powrócił z dwumiesięcznego nrlopu w 
dobrem zdrowia i objął 
rekcyi gal. fanduszu propinacyjnego. 


ponownie kierownictwo Dy- 


— Dyrekeya poczt przeniosła ofcyała J. Fe- 


ciaka z Żółkwi i asystentów J. Sawickiego z Brze- 
łan i J. Tarnawskiego z Bnozncza, 
Lwowa. 


wszystkich do 


— Ze świata wejskowogo. „Czas* poświęca 


bardzo serdeezne pożegaanie komendantewi korpusu 
krakowskiego, 
przeszedł w stan 
dokładnie źołuierza-Polaka, służył bowiem w swoim 
ozawie w $0 pułku strzelców, rekrutującym się głó- 
wnie z Polaków, mówił po polsku, a nawet, gdy o- 
zdabiał orderem żelaznej korony 
ku, wypowiedział dłuższą przemowę w języku pol- 
ekim. Państwo Horsetzcy przyjmowali u siebie ka- 
żdej soboty nietylko świat wojskowy, 
osób cywilnych i zawsze żywe i dobre a temi 
mi utraymywali stosunki a pani Horsetzka brała u- 
dział w komitetach, mających 
ozynne, 


jen. Horsetzky'emu, który obecnie 
spoczynku, zaznaczając, że znał om 


komendanta 30 pul- 


ale także wiele 
koła- 


ma okua cele dobro- 


stanowisku komonderająoego W 


Następog na 
korpusu, który w dniach 


miastem wiążą go satom $y- 


szef sztabu jeneralnego przy Eo- 
W Krakowie pełnił 
obej- 
i 66. Stąd przeniesiony został do 
potem do wielkiego Wa- 


— Adwokaci radcąmi dworu w trybanale 


kasacyjnym. Z Wiednia donoszą : Poruszoua przez 
wiedeńską izbę adwokacką myśl, 
dworu w trybuuale kasacyjnym mianowano nietylko 
wyłącznie urzędników sędziowskich, 
tyohczas dzieje, lecz aby brane ich także 
adwokatów I profesorów uniwersytetu, 
niebawem urzeczywistniona. Ministerstwo sprawiedli- 
wości zgodziło się jnś podobao na to, ażeby na ra- 
zie pięcia adwokatów zamianowano 

w najwyższym trybunale i gawoswało 
wyższych sądów, ażeby wyraziły swoją opinię w tej 
mierze 
szych kandydatów. Zamianowani byó mają tylko tacy 
adwokaci, którzy odznaczyli się swemi pracami na- 
ukowemi, 


ażeby radcami 


jak to się do- 
z pośród 
zostania juź 


radcami dworu 
już prezydja 


i ewentualnie wymieniły najodpowiedniej- 


którzy wykonują praktykę adwokacką 


mniej więcej tyle lat, ile potrzebuje słażyć arzędnik 


sądowy, aby awansować na radcę dworn, 


Kronika iwowska. 


-+ Wybór prezydenta m. Lwewa odbędzie 
się w ozwartek 25 bm. na posiedzeniu rady miej- 
skiej. Partyn mieszczańska zdecydowała się juź po- 
stawić kandydaturę dotychczasowego drugiego wiog- 
prezydenta, p. Stanisława Ciachcińskiego, Dwa inne 
kluby w radzie miejskiej, klub centrum i klub le- 
wioy, nie wymieniły dotąd swoich kandydatów. 

Stosunek liczbowy klabów w radzie miejskiej 
przedstawia się następująco: Radnych jest obecnie 
92, z tych 40 należy do partyi mieszczańskiej, 15 
do centram, 15 do lewicy, a reszta nie należy do 
żadnego klubu wielu jadnak z tych „bezpartyjnych* 
głosuje w sprawach ważniejszych zawsze z partyą 
mieszczańską i dlatego ta partya bezwzględnie de- 
cyduje. 

-} Kwiecień, wierny swej tradycyi i naswio 
„kwiecień -plecień*, raczy nas raz pięknem, wiosoanem 
prawdziwie powietrzem, a wnet poiem zimnem, sło- 
tą, śniegiem i błotem. Dzisiejszy dzień zwłaszcza 
jest typowym pod tym względem. Chwilami przy- 
świeca i przygrzowa z lekka słońce, chmury znikają 
z horyzontu i mamy wrażenie, iż wiosna na prawdę 
zawitała do nas — w parę minat jednak miłe wra- 
żenie ulata, chmury wracają, a 3 niemi śnieg mokry 
i błoto wstrętne. I tak bez końca. 

` Mędzlowie przysięgii. Dnia 13 maja roz. 
poczyna się III zwyczajna kadencya przysięgłych. 
Wylosowani do miej zostali jako sędziowie główni 
pp: J. A. Barszozyński wł. realno., L. Brąglewioz 
sekr, biura melior. wydz. kraj, A. Burozak refor. 
hip. banku kr., M. Czernik inè. wydz. kraj., Karol 
Dołżycki wł. realn., J. Dworski wł. realn., E. Fi- 
bich dyrektor tow. mag. dla prod, naftowych, Herm. 
Fleischer restaurator kol, z Brzuchowie, ©, Haus- 
wala urzędn. banku hip, S. L. Hirsohprang kupiec, 
J. Hańkowski szew0, K. Jaremkiewicz urzędn. tow. 
„Dnistr*, dr. J. Jordan kand. notaryalny, ‘i. Josz- 
kiewies wł. reain., W. Kisielewski rześnik, Z. Kry- 
kiewios cieśla, A. Kunicki badowniczy, S. Kuszczak 
kupiec, S. Kwiatkowski majster murarski, J. Ma- 
kowski asyat. banku kraj, 8. Medecki szewo, W. 
Narajewski ref, hip. banku kraj., W. Pasieczny w?. 
realn., A. Pintel rzeżnik, W. Pizar raf. banka hip, 
W. Podhodorecki budowniczy, dr. Samuei Pohl a- 
dwokat, Z. Poznański dyr. banku paro, dr. E. So- 
lański adwokat, J. Stark stolarz, dr. J, Steinberger 
adwokat, L. Stoliński wł. realn, F. Syrowy urzędn, 
banku „Slavia“, M. Szydłowski kupiec, F. Tabaczyń- 
ski piekarz, K, Zorygiewicz budowniczy. 

Jako zastępcy sędziów głównych pp: J. Bs- 
czes wł, realn., dr. O. O. Flecker adwokat, Roman 
Krzyżanowski inżyn. wydz. kr., 1. Spenadel wł. 
reala., H. Sprecher wł. reela, dr. J. L, Stahl kani. 
adw., L. Szczepański asyst. Kasy wyds. krajoweg), 
Ludwik Winiarz kopiec, Mieczysław Ziembicki in- 
żynier. 
k Stow. „Pracy kobiet“, odbyło wozoraj 
walne zgromadzenie, Tow. utrzymuje w swym lok lu 
szkołę białego szycia i hafciarnię. W ubiegłym roku 
kształciło się tam zawodowo 5% uczenie. Obok wy- 
kształcenia zawodowego uczónice pobierają nat Tę 
przedmiotów szkolnych w szkole powtarzającej, ktćrą 
kieruje p. Wincenta Longchamps. W ciąga roku 
wykonano ogółem 3.958 sztuk białej bielizny, w tej 
liczbie 14 wypraw. W domu opieki, który otrzymuje 
Tow. korzystało ze schronienia 80 panien. Przychody 
wynosiły w tym roku 17.085 k., rozchody 14.951 k. 
Pozostało w kasie na 1907 rok 2.951 koron 
Do rady zawiadowozej wybrano panie: Zofię Reul- 
tównę, Janinę Lisowską i Maryo Właaszynową. 

+ Nowy wóz kolel elektryeznej, opatrzony 
nr. 35, pochodzący z fabryki w Saaoku, pojawił 
się dziś na torach przestrzeni kawiarnia wiedeńska- 
park stryjski. Nowy ten wóz przedstawia się bardzo 
szykownie. Wielkość jego odpowiada wielkości innych 
wozów z fabryki sanockiej, 
o tyle, iż obie klasy są równej 
mogą tę samą .lość podróżnych. 

+ Epilog miłosnej awantary. Przed parn 
tygodniami głośną była w oałym Lwowie wielka 


a różni się od tamtych 
objętości i pomieścić 


projektuje i wykonuje : Wodociągi, ogrzewanie centralne, 
oświetlenie gazowe i elektryczne, łazienki, klozety, tele- 
fony itp. — Ikeaztorysy bezplatnie. 


aktor p. P. Mianowicie — głosiły wówczas dzieaniki 
niektóre — między p. W. a panną R. istniał od 
pewnego czasu stosunek miłosny. Po pewnym czasie 
dowiedziała się panna R., iż jej ukochany jest czło- 
wiekiem żonatym, a tym, który ją o tej smutnej 
prawdzie poinformował, był p. P. Stąd przyszło do 
całej tragedyi. P. W., qostawszy w swych dalszych 
zabiegach o względy panny R. odkosza, miał po- 
dobno wpaść z swym ekonomem do hotelu warszaw- 
skiego, gdzie panna R, mieszkała, i podczas gdy 
ekonom „obrabiał* pannę R. i to tak skutecznie, iż 
musiano wzywać pomocy lekarskiej, on sam znalazł 
p. P. w pokoju do Śniadań i w czasie sprzeczki miał 
go ugodzić szklanką od piwa w głowę. Epilog tej 
miłosnej awantnry rozegra? się dziś w sądzie pow: 
S. II przed sędzią p. Drzymalikiem, Na rozprawie 
tej odpowiadał p. W. zg lekkie uszkodzenie ciała, 
ekonom N. zaś, który był oskarżony o to gamo, nie 
stanął na termin. W toku rozprawy okazało się, że 
pierwotne doniesienia 0 tem zajścia przedstawiały 
sprawę całą zbyt jaskrawo, To też sędzia po wyłą- 
czeniu sprawy nieobecnego ekonoma, zasądził p, W. 
na karę grzywny 10 kor, za to, iż nieostrożnie ob- 
ehodsi? się ze szklanką oq piwa, Sprawa zaś, która 
stanowiła podkład awantury, została załatwioną mię- 
dzy p. W. a panną R., po ze sądem ugodowo. 

+ Cygan niewiuny, Cygaa Griszin, członek 
bandy cygańskiej, prodnkującej się w „Orfeum*, a- 
resziowany wczoraj Pod zarzutem usiłowanego po- 
rwania dziecka żydowskiego, okazał się zupełnie uio- 
wionym. Grissin ma dwoje dzieci własnych, które 
zaledwie może wyżywić i gydzi z ulicy Cebulnej baz 
powodu narobili wczoraj alarmu. Gdy Griszina od- 
prowadzono do więzienia przy ul. Batorego, ZATAZ 
zeszli się wszyscy Cygani wraz æ żonami i dziećmi 
z jego bandy i oblegli budynek sądowy. Był między 
nimi i starszy synek Griezina, który do każdego 
wyciągał czarną swą rączką. Cyganki zaś objawiały 
skłonność wróżenia, Nie umiały jednak wy wróżyć, 
jaki los spotka Griszina. Cyganie wysłali s pośród 
siebie deputacyę do prokuratora. Ponieważ nie było 
ani cienia dowodu jakichś złych zamiarów u Griszi- 
na, proknrator kazał go zaraz wypuścić. Cygani 
powitali go okrzykami zSpggy Bih“, a dzieciak na 
widok ojca, jak piłka podskoczył i objął mu szyję 
drobniutkiemi rączkami, 

-+ „BDziósi dla dzieci“. Przypominamy, że 
jatro popołudnia odbędzie gię na dochód kolonii ry- 
manowskiej zabawa dziecięcą w sali Sokoła, Zabawy 
te, Branżowane przez inżyniera Barańskiego, mają 
juź ustaloną cpinię — nie podobna więc wątpić, że 
i jutro obszerna sala Sokołą wypełni się po brzegi 
saezebiotliwą gromadka. Program, złożony z kilkn 
komedyjęk, oraz szlachetny cel zabawy, starczy za 
wszelką zachętę. 


Kronika krajowa. 

Zmiana własności. Ponikwa koło Brodów, 
własność śp. hr. Olgi Borkowskiej przeszła na wła 
sność jej wnuczki p. Maryi z hr. Dunin-Borzow- 
skich Adolfowej Bocheńskiej z Oguszowa w Król 
polskiem. 

Depulacya Kryniey pod przewodom naozel- 
nika gminy p. Dębińskiego i jego zastępcy Kmieto- 
wieza była w tych dniach u p, namiestnika br. Po- 
toskiego i marszałka hr, Badeniego. Pierwszemu 
złożył p. Dębiński imieniem gminy krynickiej ży- 
czenia z powodu otrzymania zaszczytnego odznacze- 
nia, oraz prosił namiestnika, aby otaczał i nadal 
troskliwą opieką pierwszorzędne to zdrojowiske i mo- 
żnym swym. wpływem wyjednał u rządu inwestycye, 
tak konieczne dla rozwojn zakładu. Hr, Potocki 
przyjął deputacyg nader życzliwie i sapewnił, że 
szczerze interesuje się Krynicą i śe jest jaż posta- 
nowioną budowa nowych łazienek mineralnych i ga- 
kładu hydropatyesnego. Następnie była deputacya 
u hr, Badeniego i członka wydziału krajowego p. 
Dąmbskiego w sprawie Przyspieszenia badowy kolei 
z Maszyny de Krynicy, I tu spotkano się z wielką 
życzliwością i otrzymano xapownjenie, Że bndowa kolei 
zostanie niebawem rozpoczętą, Pierwsze te kroki 
p. Dębińskiego, jako nowego naczelnika gminy kry- 
nickiej, są wymownem świadectwem, że wybór padł 
na ezłowieka, stanowisko swe geryo traktującego, 
energicznego, ruchliwego, który z pożytkiem dla 
gminy i zakładu pracować chcę į potrafi. 

Składnica pocztowa otwartą zostanie 1 ma- 
ja w Lubstowej do urzędu pocztowego Iwonicz. 

Ww Wojniczu sekretarz gminny Antoni Cho- 
rzępa zdefraudował w ciągu kilky lat około 5000 i 
onegdaj przed zapowiedzianeg gzkomtrum zbiegł. 
Przychwyeono go jednak w Krakowie. 

Udaremniena ucieczką więźni. Piszą ze 
Stanisławowa: Nocy onegdajszej usiłowali więźniowie, 
odsiadujący karę, względnie aręgzt śledczy w are- 
sztach sądowych na placu Trynitarskim, stamtąd 
umknąć, przez wybitą W tym celu dziurę ponad 
pieaem żelaznym. Przez otwór ton dostaliby aię byli 
łatwo na korytarz, stamtąd na alicę. W celi tej 
zamkniątych było 11 więźniów, pomiędzy tymi kilku 
niebezpiecznych rzezimieszków, ną czela którysh stał 
Nimund Waszyński, włamywacz g Królestwa pol- 
skiego, który w lutym b. r. usiłował razem z $-ma 
towarzyszami włamać się do filii tutejszego banku 
austryacko-węgierskiego. Dozorog, pełniący słażbę, 
usłyszawszy podejrzany szmer w celi, obudził innych 
dozoreów, s którymi, podzunąwszy gio pod drzwi oe- 
li, nagle ja otworzył. Zasiano Więźniów przy robo- 
cię, Waszyński ukrył rumowisko g wybranej dziury 
w awojem łóżka i na niem się położył. Zarządca 
więzienia Friebes zażądał pomocy Arago aia wojsko- 
wego, które, przybywszy, dopozgogło dozorcum do 
skucia pięciu niebezpiecznych rzeyimieszków. 

Ze Skawiny donoszą o strasznem  nieszczę- 
ściu, spowodowanem szkarlatyną. W domu dr. Szpit- 
ta umarła na szkarlatynę najpierw 3.letnia córeczka, 
potem dr. Szpiśt, a 5-letni synek ; pani Szpittowa 
są eiężko chorzy. 


Kronika powszechna. 
$ Unia na Rusi i Litwie. Korespondent „Ha- 
łyczamina* z siomi Chełmskiej, podaje niektóre . zaj- 
mująee wzczegóły o usiłewaniach wznowienia unii 
kościelnej w obrębie Królestwa polskiego i cesar- 
stwa. „Projekt wyłączenia Chełraszezysny z Króle: 
stwa polskiego i niworzenia z niej osobnej gubernii 
— pisze korespondent — pozosianje projektem, we- 
dług wszelkiego prawdopodobioństwą, przez czas dłu- 
gi jeszcze, a być może, odroczą go na czas nieokre- 
ślony. Lecz kwestyą wskrzeszenia unii w byłej dye- 
cezyi chełmskiej zajmują się poważnie zarówno u 
św. Jura wə Lwowie, jak i w Wątykanie. Rzecz to 
znana, Że podróż reformowanego Bazylianina, ks. 
Łomnickiego, do Wilna i Petersburga, była w zwią. 
zku z tą sprawą, Ke. Łomnioki prowadził na teu 
temat pogadanki z miarodajnymi członkami św. Sy- 
aodu, w celu skłonieria do zwrotu monasterów ba- 
zyliańskich w Chełmezcz) śnie i w Wilnie. Reformo- 
wani Bazylianie z Galicyi zajęliby się zatem propa- 
gandą unii kościelnej w wyżej oznaczonych miejsco- 
wościach celem przeszkodzenia przechodzeniu na o- 
brządek łaciński byłej ludności unickiej i jej poloni- 
zaoyi, 
„Pomimo całej ponętności tego projektu, w św. 
Synodzie odrzucono projekt ks, Łomnickiego, zasła- 


awantura w hotelu warszawskim, której bohaterami 
byli pp. W., dzierżawea dóbr z okolicy Lwowa i 
aktorka teatru ludowego pauua R., a współdziała- 
jącymi ekonom pana W, oraz przyjaciel panny R. 


ERC T T E - O R ETTI TN 


Stanislawowa; jest synem zmarłego przed około 10 
laty, znanego i cenionego tam lekarza. Uozęgzuzał 
do gimnazynm staniaławowskiego i należał do u- 
czniów bardzo intsligentnych. Egzamin dojrzałości 
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niejąc się tem, że unia stworzyłaby ponownie w 
Rosyi poważne niebezpieczeństwo dła kościoła pra- 
wosławnego. Pomimo tej odmowy, sprawa unii w 
ziemi chełmskiej i na Litwie bynajmniej nie zeszła 
z porządku dziennego. Na jej korzyść pracuje się 
dalej, usiłując stworzyć grunt odpowiedni w sferach 
rządowych i w społeczeństwie rosyjskiem. Nie ulega 
również wątpliwości, że ks. metropolita lwowski, hr. 
Andrsej Szeptycki, jeżdził niedawno do Bzymo, « 
celu prowadzenia w danej kwastyi układów z Səzo- 
nowym, resydentem rosyjskim przy Watykanie, a 
kwestyę tę traktuje się bardzo poważnie, Wislsą w 
tym względzie przeszkodą jest okoliczność, ża osoby, 
które traktują w sprawie unii i pragną zjednać 
dla niej stronników wśród eksunitów, a więc obecnie 
wśród prawosławnych lnb katolików rzymskich, nie 
dają gwarancyi lojalności politycznej ? Mnisi Bazy- 
lianie mogliby, pod pozorem szerzenia unii, prowa- 
dzić propagandę katolicką wśród ludności prawosł1w- 
nej i szerzyć separatyzm narodowo:ukraiński«, 

9 Próba zuchwałego rabuaka. Z Ganuy do- 
noszą, że pewien młody mężczyzna usiłował obrabo- 
wać buchhaltera jednego z genusńskich domów ban- 
kowych. Wiedząc mianowicie, iż buchhalter ma przy 
sobie 6000 lirów, młody ów "oałowiek zwabił go do 
swego pokojn hotelowego i usiłował mu wydrzeć te 
pieniądze, przyłożywszy do piersi jego rewolwer. 
Buchhalter zdołał się obronić i krzykiem zwołać 
służbą hotelową, na widok kiórej bandyta usiłował 
uciec, co rau się jednak nie udało. Wedle jedaych 
wiadomości, nadeszłych z Głenuy do Wiednia, rabuś 
nazywa się Linemann i pochodzi z Frankfurt, we- 
dle zaś innych jest on Polakiem a nazywa się Ka- 
zimierz Galnsiński. 

Nie jest wykluczonem, iż ta oatatnia wiado- 
mość jest prawdziwą, nazwisko bowiem wymienione 
znane jest n Ras z nienajlepezej strony, Kazimierz 
Galusińaki, liczący około 27 lat życia, pochodzi za 


złożył wa Lwowie, dokąd się przeniósł z matką p? 
śmierci ojca. Wstąpił następaia na wydział pravni- 
czy uniwersytetu iwowskiego i po odbycia jednoro- 
cznej służby wojskowej przy artyleryi, 
jęty do Centr. Związka przemysłowego w charakto- 
rze sekretarza, Żyskąwszy sobie dzięki zdolnościom 
i sprytowi zaufanie dyrekcyi, został kierownikiem 
ekspozytury Związku w Krakowie, należał też do z%- 
rządu wystawy przemysłu krajowego w Zakopanem; 
tam wraz z Śp. Eugeniuszem Włodkiem dopuści? sie 
jakichś nieprawidłowości, 0 czem swego cansu do- 
nosiły pisma krajowo. Następnie bawił przez pewien 
ezas we Lwowie, Tu usiłował popełnić oszustwo na 
azkodę awej matki i uciekł z jakąś 
na skutek zaś zawiadomienia policyi 
myśln aresztowany. Sprawa tą nie jniała dalszych 
następstw. Galusińaxi przeniósł się do Krakowa i 
tam znalazł zajęcie w fabryce Peterseima. Znikaą- 
wszy stamtąd, wypłynął obecnie w Głenni, jako bo- 
hater kandyvkiego napadu. 

$ Aresztowanie defraudanta. Praski „Hlas 
Naroda“ donosi, iż na rekwizycyę austro- -węgierskie- 
go konsula, aresztowano w Rzymia niejakiego Kude- 
ja z Pragi, który jako kasyer filii czeskiego banka 
w Młodym Bolesławin zdefraudował w roku zeszłym 
860.000 korou i uciekł do Egiptu i 
dniowych, 

$ Uwiedaenie trzynastoletniego dziewczę - 
cla. W Wiedniu odbyła się onegdaj rozprawa Karna, 
rzueająca ponure światło na stosunki w najniższych 
warstwach wielkomiejskich. Pomocnik  piekarski 
Schrósk mieszkał „kątem* u ubogiej wdowy, ma- 
jącaj trzynastoletnią córkę, Schróck nawiązał z dziew - 
Gzyną stosunki niedozwolone, które miały następstwa, 
Dziewczyna, sama jeszeze dzianko, dała życie dzie- 
cięciu. Pociąęgaięty do sądowej odpowiedzialności pod 
sarzntem nwiedzenia nieletniej, tłómaczył się Schrócy, 
ża ją lubi i że ożeni się z nią, gdy ona skończy 
lat 14. Dziewczyna, słuchana jako świadek, pytana, 
Gzy wiedziała, iż popełnia czyn zdrożny, odpowi» 
działa, że tic w tem złego nia widziała, Pytana 
następnie, czy zgodzi się wyjść za mąż za Schróska, 
gdy sama skończy lat 14, odpowiedziała, że chętni», 
bo go lubi. Sędziowie przysięgli -— uwolaili 
Schrócka, 

$ Prezydentem faadacyl Nobla mianowany 
został kanclerz uniwersytetu w Sztokholmie i były 
minister spraw zagranicznych, Wachmeister. 

$ Ofiara automobilu. Z Weimaru telegrzfują: 
Właściciel dóbr Brauns swoim automobilem przyje- 
chał znanego malarza profesora Schultzego, który 
zginął na miejscu, 


został przy- 


młodą kobiatą, 
został w Prze» 


Włoch połu- 


iawoportnat Ilwowskiego tonitra sniojUIO s a. 


w niedzielę popołudnia ,„ Kopciuszek”, wieczór 
n Wesoła wdówka 


W pońikikiakak „Dama od Maksyma". 
We wtorek „Wesoła wdówka''. 


We środę po raz l-szy „Wielbiciel muzyki“ ko- 
medya w l akcie Croniera, „Siłacz w 1 akcio Maryi 
Plażkowej i „Królewicz Jaszczur“ baśń muzy ozna w 
8 odsłonach Bolesława Raczyńskiego 

W ozwartek „Wesoła wdówka”, 

W piątez „Wialbicieł muzyki”, „Siłacz* i „Kró- 
lewicz Jaszczur”. 

P. Hericla "Darclee, apiewaczka opery La Soela 
w Medyolanie wystąpi we Lwowie w sobotę 27 bm, 
w „Tosoe“ i w poniedzialek 29 bm. w „Traviacie*. 

Bepertunar temtru krakowskiego. 


W niedzielę popołudniu „Sherlock Holmes“, 
wieczór „FKdukacya Bronki'. 

W poniedziałek „Pan Jowialski" Fredry. 

We wtorek „Don Carlos“ Schillera. 

W środę „Edukacya Bronki" Krywoszewasiego. 
C OŚ O AA 


Ż całego świata. 

Wiedeń. Podczas dzisiejszego bumlu aka 
demików na uniwersytecie przyszło do starcia 
pomiędzy niemieckimi akademikami narodowcami 
a katolickimi. Podczas bójki runęła część barye- 
ry. Wkroczyła policya i wnet przywróciła spokój. 

Cieszyn. W głównym szybie w Orłowej i 
w nowym szybie w Łazach, a także w szybie 

„Albrecht* w Piotrowicach robotnicy zaprzestali 
pracy, później jednak powrócili do roboty. 

Praga. W Filznie zmarł dziś rano b. poseł 
r i państwa dr. Emanuel Dyk, przeżywszy 

Budspeszt. W stanie zdrowia Koszuta za- 
szło takie polepszenie, że wczoraj już wziął 
udział w posiedzeniu komisyi ekonomicznej. 

Zagrzeb. Koło miejscowości Han Marica 
linia kolei państwowej bośniackiej została zalana. 
Dziś wstrzymano ruch między Serajewem a 
Bosnisch-Brod. 

Wrocław. Zarząd zjednoczonych przędzalai 
zapowiedział z dniem 4 maja lokaut wszystkich 
robotników, jeżeli strajkujący w jednej przędzal- 
ni, 150 robotnicy, do pracy nie wrócą. W takim 
razie 10000 robotników zostałoby bez pracy. 

Talen. Strajk piekarzy ukończony. Więk- 
szość wróciła do pracy, nie uzyskawszy podnie - 
sionych żądań. 

Barcolena. Na powóz, w którym jechali 
przywódca republikanów, profesor uniwersytetu 
Salmeron, oraz Combo dano kilka strzałów re- 
wolwerowych. Combo jest ranny. Policya poszu- 
kuje anarchistów. 

Manila. Z rozmaitych stren Filipin donoszą 
o trzęsieniach ziemi i olbrzymich szkodach. 


i IDM ALIDO TW 4. 


— Rozprawa przeciw b. dyrektorowi-kontro- 
lorowi Towarzystwa pożyczkowogo w Niepołomieach, 
Pieczonce, zakończyła się wyrokiem uwalniającym. 

-= Krakowski urząd budowniczy poczyna robić 
kozkurencyę lwowskiemu. Przy ul. Dietłowskiej 1. 
48, rozwaliła się wczoraj wieczorem część skrzydła 
domu, należącego do niejakiego Freiwaldaua. Ofiar 
w ludziach nie było. Interweniowała straż pożarna. 
Wydano nakaz zburzenia pozostałej części skrzydła. 
Zaś przy odbudowie spalonej kamienicy Drobnerów, 
zawaliło się wczoraj rneztowanie, przyczem spadło 6 
robotników, dwóch z nich odniosło ciężkie skalecze- 
nia, czterech lżejsze. 


Strajk studentów medycyny. 

Komisya strajkowa młodzieży uniwersyteckiej 
rozesłała do słuchaczy medycyny zawiadomienie, że 
z darem 19 ba. iożpoczyna sig na Krakowskim uni- 
wersytedie obswiązkowy dla  wazystkich słuchaczy 
strajk pierwszego i drugiego roka medycyny. Posta- 
nowienie takie zapadło na wiecu medyków, który 
sią odbył w obecności dalegata senatu, dziekana i 
wielu profesorów, Referónci wiecowi przedstawili, że 
w zimowem półroczu słuchącze medycyny nie mogli 
korzystać z laboratoryum chemicznego 2% powodu 
braku miejsca, obecnie zaś w półroczu letniem tylko 
nieznaczRa część ma możność uczęszczania do labo- 
ratorynta, Podvbne przepełnienie panuje w labora- 
torynm  histolugicznem. Ponieważ we wszystkich 
naukach doświadczalnych praca laboratoryjna jest 
nieodzownie potrzebną de nal: żytego poznania przed- 
miotu, więc stndyowanie chemii i histolegii, bez sza- 
jęć praktycznych, jest w zupełności bezcalowem. Upo- 
śledzenie tak ważnych przedmiotów  tamuje „prawi- 
dłowy biog studyów na wydziale lekarskim i umie- 
możliwia słuchaczom przystąpienie do egzaminów 
ściślejszych. Z tych wszystkich powodów referenci 
| postawili wniosek, aby wstrzymać się od uczę- 
szczania RA wszystkie wykłady i do lahoratoryów aż 
do chwili umożliwienia wszystkim słuchaezom korzy- 
atania z laboratoryów chemicznego i histologicznego. 
W dyskusyi przemawiał także prof, Maziarski, który 
zaznaczył, Że przedstawił ministerstwa w odpowie- 
daissa podania opłakaay sian pracowni histologi- 
cznej i zażądał na razie dotaoyi 1000 k. na usta- 
uowienie jednego asystenta przynajmniej na trzy 
miesiace, a dalej 8000 k. na urządzenia zakładn 
histologicznegu, Także inni profesorowie przedstawili 
w podaniu potrzeby swych katedr, tymczasem poda- 
nie, wysłane na ręce namiestnictwa, przeleżało się 
miesiąc i dopiero na osobistą interwencyą dziekana, 
prof. Kostaneckiego, wysłane zostało 
dniami do ministerstwa, Ostateczaie studenci u- 
chwalili powyźszy strajk, a zarazem zwrócili się do | 
profesorów wydziału lekarskiego z prośbą, aby żą- 
dania młodzieży poparli i wnieśli do ministerstw a 
powtórny obszerny memorysł w sprawie potrzeb wy- 
działa lekarskiego. 


= POGODNO ANWNIA 
— Poznańska izba karna skazała redaktora 
„Kurgera Poznańskiego" za rzekomą obrazę 

rządu na 490 marek grzywny. 

-— Przed sądem ławniczym w Poznaniu 
odbył się proces przeciw cieśli Janowi Króli- 
kowi, który odebrał mandat karny z policyi na 
5 marek za to, Że córki jego uczęszczały wpraw- 
dzie na naukę religii, lecz nie odpowiadały na 
niemieckie pytania religii, były zatem „duchowo 
nieobecne*. Królik nie zapłacił kary, lecz odwo- 
łał się do sądu. Prokurator wniósł odrzucenie 
apelacyi. Sąd przychylił się do tego wniosku, 
uzasadniając swe stanowisko w sposób następu- 
jący: „Wzbranianie odpowiedzi na lekcyi religii 
w języku niemieckim i nie odmawianie niemie- 
cziego pacierza równa się żmudzie szkolnej i 
jako takie powinne być karana. Nie wystarcza, 
że dziecko jest w szkole osohiście obecne, lecz 
żądać nuleży, aby także duchowe robiło postępy. 
Królik zakazem swoim uniemożliwił dzieciom 
duchowy udział w lekcyi religii, dopuścił się 
przez to zakłócenia bezpieczeństwa i porządku 
publicznego. Nieobecność duchowa uważana być 
musi za nieobecność osobisią i jako taka ukarana*. 

Zi AZ A DGA WZ 

— W sprawie zamordowania dr. Drzewieckiego 
aresztowano właściciela majątku Regnły p. J. i jego 
cgrodnika Piatkowskiego, 

— Jak obniżoną została w Warszawie i w 
Królestwie wartość nieruchomości tak miejskich jak 
wiejskich, świadczy fakt, ża wczoraj Sprzedano na 
lisytacyi słynny hotel „Savoy“ za 165.000 rubli, 
podezas gdy suma samych dłngów hipotecznych cię- 
żących na nim, wynosiła 466.418 rubli, czyli 2e 
wartość tej uiernchomości spadła w ciągu ostatnich 
dwóch lat o 291,000 niżej oszacowania kredytowego 
hipotecznego. Dobra Radymin zaś, własność bankiera 
Rawicza, obciążoną dłngiem hipotecznym w kwocie 
393.423 rubli, sprzedano za 201.085 rubli. 

— W Łodzi puszczoną została wczoraj w ruch 
pierwsza fabryka, mianowicie przędzalnia i tkalnia 
Karola Steinerta, 


— Ulicami Łodzi przeciągają patrole, Miesz- 
kańcom przedmieścia Widzewo zakazano po godz. 7 
wieczorem wychodzić na ulicę, 


— W fabryce Szulca w Łodsi odbyła się 
narada przedstawicieli robotników z wszystkich fa- 
bryk, przybyli robotnicy tak z demokracyi narodowej, 
jak aocyalnej demokracyi, P. P. S. i Bundu. Zebrani 
potępili mordy bratobójcze, stwierdzając, że nie mają 
one nic wspólnego z działalnością stronnictw. Uchwa- 
lono, aby wszyscy robotnicy śledzili agentów, starali 
mię ich zdemaskować, a po ujęciu oddawali pod sąd 
partyjny. 


Ostatnie wiadomości. 


Towarzystwo Kółek rolmiczych otrzymało 
od namiestnietwa dalszych 20.000 koron (po- 
przednio 30.000 kor.) na akcyę ratunkową dla 
gmin dotkniętych klęskami elementarnemi w roku 
ubiegłym. Jak wielkie były rozmiary tych klęsk, 
niech świadczy to, że subwencya ostatnia prawie 
już jest wyczerpana zamówieniami na ziemniaki 
i nasiona zbóż. 


Cosarz w Pradze. 


Praga. Cesarz wczoraj popołudniu zwie- 
dzał czesko- słowiańskie Archiwum w Smichowie, 
a na przemowę burmiztrza i dyrektora muzeum 
odpowiedział po czesku, podnosząc, że piękne 
zbiory są obrazem kultury i właściwości na- 
rodu czeskiego. 

rraga. Prezydent ministrów Beck konfero- 
wał wczoraj z Baxą, profesorem  Masarykiem, 
członkiem izby panów prof. Grafem, posłem 
Kaftanem, posłami niemieckimi Schreinerem i 
Urbanem, z Pacakiem, Kramarzem, Skardą i 
Heroldem, z tym ostatnim w sprawie nominacyi 
sędziów w Czechach. Prezes gabinetu odwiedził 
następnie marszałka kraju Lobkowica i zabawił 
n niego czas dłuższy. 


Objad dworski, wydany w Pradze dnia 18 bm. w 
zamku na Hradczanach odbył się w wielkiej sali, przy- 
tykającej do apariamentów przez ceBarzu zBjMOWA- 


przed dwoma | 


nych. Sala ta jest bardzo wysoka a z jej pięciu o- 
kien rozlega się prześliczny widok na całą Pragę. 
OQzdobiona jest sztukateryami białemi i złotemi ara- 
beskami, Ze stropu zwieszają się trzy wemcekie ży- 
rondole. Portyery s} z czerwonego adamaszku a 
również ma czerwono są kryte krzesła z białego la- 
kierowanego irzewa. Stół nakryty był na 47 osób. 
W środku steła ustawiono przepyszną wazę bron- 
zowa w stylu starofrancnskim, napełnioną kwiatami, 
Girlandy z czerwonych róż i zieleni łączyły tę wazę 
z innemi czterema mniejszemi i biegły przez cały 
stół. W świetle elektrycznem błyszczało sskło kry- 
ształowe, miśnieńska porcelana i srebro, użyte do 
zastawy stołu. Cesara siedział w pośrodku, mając 
po prawej ręce arcyksięcia Franciszka Ferdynanda, 
po lewej arcyksięcia Karola Franciszka Józefa (naj- 
starszego syna śp] are. Ottona), Menu było następu* 
iące: Potage Rachel, Petites Timbales a la Talley- 
rand, Filets de Soles a I Amiral, Piece de boeuf et 
Filet de vean., Oassolettes de Volaille a la Piemon- 
taise, Schampagne Cup, Faisans rôtis, Solade, Com- 
pote, Asperges en branches, Creme a l’Espagnole, 
Fromage, Glaces aux framboises et au chocolat, De- 
eert. Objaa trwał trzy kwadramse, poczem cesars 
przeszedł do sąsiedniej sali i trzymał tam godzinne 
cercle. 


Telegramy i telefonematy 


z dnia 20 kwietnia 1907. 
Prognoza pogody. 

Wiedeń. Prognoza centralnego zakładu mete - 
vrologicznego w Wiedniu na dzień 31 kwietnia : 

W  Galicyi wschodniej: Geste chmury, miej- 
soami słonecznie, wiatr, ohłodno, zmiennie, powoli 
staa pogedy polepsza się. 

W Galioyi zachodniej: Pochmarno, wiele słoń- 
oa, mierne wiatry, temperatura podnosi się; pogoda 
stopniowe poprawia się. 


Sprawy austro-węgierskie. 
Budapeszt. W ekonomicznej komisyi s=jmu 
węgiers., podczas dyskusyi mad autonomiczną 
taryfą celną, oświadczył Koszut, że rokowania 
z rządem austryackim doprowadziły w wielu 
punktach do zbliżenia i dowiodły, iż rząd au- 
stryacki woale nie ma zamiaru przewlekania 
rokowań, przeciwnie, że raczej istnieje zamiar 
przeprowadzenia ugody, a prawdopodobieństwo 
ugody jest obecnie większe, aniżeli podczas 
ostatnich obrad komisyi. Jeżeli rząd, mimo 1ż 
nadzieje porozumień są większe, czyni to, to 
| dlatego, ponieważ pod każdym względem autono- 
miczna taryfa celna musi stać się ustawą zaró- 
wno na wypadek dojścia ugody do skutku, jak 
i rozbicia się ugody. Faktyczne pobieranie ceł 
i urządzenie granic eelnych nie może nastąpić 
przed rokiem 1915 względnie 1917, ponieważ 
stoją temu w drodze zawarte traktaty handlo- 
we. Po tym okresie muszą granice celne być 
zaprowadzone, Rząd austryacki, jak się zdaje, 
nia jest przeciwny tej myśli, ale co do szoze- 
gółów potrzebne jest zawarce licznych umów i 
ugoda może przyjść do skutku, ale może też 
się rozbić. Także w traktatach, która mają być 
zawarte z państwami zagranicznemi, musi Samo0- 
istność obu połów monarchii być wyrażona. 
Mowę przyjęto oklaskami. 


Parlament niemiecki. 

derlia. Parlament niemiecki przyjął w dru: 
giem czytaniu budżet ministerstwa spraw Wwe- 
wnętrznych, poczem po dłuższej dyskusyi prze- 
kazał komisyi budżetowej wniosek rządowy o 
odszkodowaniu farmerów w niemieckich posiadło- 
ściach w Afryce południowej za szkody ponie- 
sione podczas powstania Hererów. 


Anglla I Niemcy. 

Londyn. Lord mayor i szeryfowie londyń- 
scy udadzą się na zaproszenie burmistrza berliń- 
skiego do Berlina w maju lub czerwcu br. Bę- 
dzie to odpowiedź na wizytę burmistrzów nie- 
mieckich, złożoną w Londynie w r. 1906. 


Z Francyi. 

Paryż. Biskup z Orleanu oświadczył wobac 
pewnego dziennikarza, że uie powziął jeszcze de- 
cyzyi co do udziału duchowieństwa w uroczysto 
ści na cześć Joanny d'Arc. Starać się on będzie 
nie umniejszać świetności obchodu, równocześnie 
jednak dbać o godność duchowieństwa i powa- 
żanie przepisów kościelnych. 

Konferencya w Hadze. 

Tokio. Mikado zamianował już delegatów 

japońskich na konferencyę haską, którzy w naj- 


r 


bliższych już dniach wyruszą przez 3yberyę do 
Europy. ? 
Anarchiści. 
Newark. (Stany zjednoczone). Wobec taj- 


nych agentów policyjnych rządu związkowego, 
którzy tu bawili dla śledztwa, oświadczył pawien 
Włoch, że nalęży do spisku anarchistycznego, 
który ma siedzibę swą w Pensylwani:, a posta- 
nowił sobie zamordować prezydenta Roosevelta. 
Do opowiadania tego mie przywiązują wiel- 
kiej wagi. 
Z Ameryki środkowej. 

Waszyngton. Między Nikaraguą a Salvado- 
rem stanął prowizoryczny pokój. Wydano rozkaz, 
aby wszystkie wojska nikaragwajskie cofnęły się 
z Honduras. 


8 Ustawa o sztueznem winie, uchwalona 
priez Radę państwu, otrzymzła sankcyg cesarską, 

B Kartel naftowy. „Wr. Alig. Ztg.* donosi, 
że rokowania w sprawie kartela naftowego stanow- 
œo się rozbiły, ponieważ rafinerya w Fiume żąaała 
dla siebie o 2400 cystern ropy naftowej więcej ani- 
żeli kartel chciał jej ndzielić. Wskutek tego w dnia 
25 bm. będzie ogłoszone zaniechanie dotychcząso- 
wych r koweń, a 1 maj: będą podjęte rokowania 
co do kartelu naftowego, sle tylko w granicach 88 
mej Anstryi. 

B Rada nadzorcza kolei lwowsko ozernie- 
wiecho-jaskiej uchwaliła rosdzielić dywidendę za 
rok bieżący w kwocie 28 k. od akoyi tj. Tlo, 8 Po 
8 k. za kwit premiowy. 


NADESŁANE. 


(Za tę rubrykę Redakoya nie odpowiada.) 


Jedwab jest modsy! 


tką koresp. za 10 hal. pró- 
Proszę żądać sol 58 wiomę i lato na su- 


| roh nowo 
| ibrati: Eonizen, tafty lustró, lou:s|ne, 


lim 120 ctm. Bzerok. od koron i$} 
ai s Kr. ae, białe, jednokolorowe i *6ża0ko- 
dk, jakoteż haftowane batysty ma bluzki i 
suknie. Sprzedajemy wprost prywatnym i posy- 
łamy podług wybranych próbek materyo jedwabne do 
mieszkań z opłaoonem portem i ołem. 


Schweizer & Co., Luzern 028 (Schweiz) 
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Czy Pani wie, dłaczego 


przy zakupnie kawy słoowej należy 
wyraźnie żądać +Kaihreinera ?< 


Oto dlatego, że bez wyraźnego 
żadania »Matkrainera« nar.fa Się 


À 
4 <w 
Pani na to. że dadzą e aś >D 


y Jan 
mniej werta cvn, fs AE, 


zy RYWYZEEACE. ć r 
nieee. nl AE | R 
enako tych Aer Jeare gie EH 
wdriwy  »Matrnie'rer= posiada. 


Albowiem tlko 
Kaśbrninora Knoipba kawa 
st Enok iowa“ 


posiada, dziękł swemu 


szozegółnamu składowi, 
ae, 
ve; 


i omak prawdzi- 


kawy  ziarrowēj. 


3 Zana- 


Że prawiztwógo *+Katureis 


1 natvó tylko v zam- 


„Kata 
Z z portretem proboszcza. AR 


rolners 


jazo maritą ochronną. 
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ZARYS R CZD 


Lekarz chorób wewnętrznych 


Dr. Edward Kikinger 


powrócił i ordynuje od 3—5, pl. Bernardyński 
1. 2 a telefon 952. 


Ba0-fiauheim 


Willa Wanda === dom polski 

dla gości kąpielowych. Sezon od 20 kwietnia. 
Właścicielka 

Helena Szczepanowska. 


Z Rosyi. 
Duma. 

Peteraburg. W ciągu wczorajszej dysku- 
syi w Dumie w sprawie nadużyć w więzieniu 
kutaiskiem, socyaliści oświadczyli, że będą gło- 
soać za interpelacyą, aby pokazać, że Duma 
wraz z narodem idzie przeciw rządowi. łowcy 
zaś prawicy, szczególnie hr. Bobryński, oświad- 
czyli się za interpelacyą tylko ze względu na 
nadużycia zarządu więzienia, a nie z motywów 
rewolucyjnych, jak socyaliści. Hr. Bobryński 
wystąpił przeciw pochwalaniu mordów i pod- 
kreślił, że obecny minister spraw zagranicznych 
we Francji, Pichon, zaprotestował przeciw te- 
aby mówiono o „wykonaniu wyroku“ na 
Sergiusza. Interpelacyę przyjęto jedno- 
myślnie. 

Następnie wniosek unieważnienia wybo- 
rów z prowincyi tambowskiej wywołał kilka 
epizodów. Rodiczew zaatakował gwałtownie rząd 
i obwinił go o fałszerstwa wyborcze. Po na- 
'miętnej dyskusyi [zba weryfikowała w końcu 
wybór większości wybranych członków lewicy. 

Prezydent przedstawił następnie protest 
'komisyi budżetowej przeciw postępowaniu rady 
ministrów, która odmawia przedłożenia komisyi 
rozmaitych dokumentów, odnoszących zię do po- 
stępowania poszczególnych ministerstw przy 
układaniu budżetu. Komisya powołuje się w pro- 
teście na złożone swego czasu przez Stołypina 
oświadczenie, iż rząd chce pracować wspólnie 
z zastępcami. narodu. 

Obrady nad wnioskiem o potępienie poli- 
tycznych zbrodni odroczono do posiedzenia na- 
stępnego i na tem posiedzenie zamknięto. 


Polacy w Dumie. 

Petersburg. Koło polskie postawiło w Du- 
mie wniosek wybrania osobnej komisyi dO žr- 
jęcia się sprawami nauczania powszechnego. 

i Petersburg. Członek Koła polskiego, poseł 


z Łodzi, Babicki, zaniemógł ciężko skut- 
kiem krwotoku płucnego. Prawdopodobnie złoży 
mandat. 

f Sprawy sskolne. 


' Petersburg. Konferencya rektorów szkół 
wyższych, która odbyła się tu pod przewodnic- 
twem ministra oświaty, oświadczyła się za za- 
|irzymaniem organizacyi studentów i sądu dyscy- 
plinarnego profesorów, który obecnie w wię- 
kszej części wyższych szkół nie funkcyonuje. 
W końcu oświadczono się za zniesieniem przy- 
musu co do mundurów studenckich. 


Zamachy i napady. 

Moskwa. W hotelu Borowskiego dwaj lu- 
dzie wtargnęli do mieszkania, zujętego przez dy- 
rektora fabryki Razorelowa, zranili go, zrabo- 
wyli 14800 rubli i niepostrzeżenie umknęli. 


Rowolucyoniści. 


Tyfils. W pewnym domu, zamieszkanym 
przez skopców, znaleziono 11 napełnionych bomb 
i dokumenta związku terorystycznego. 

Agitacya wśród armii. 

Petersburg. Ostatnie rewizye domowe wy. 


kryły bardzo rozgałęzioną organizacyę celem 
agitacyi w armii. Organizacya nosiła nazwę: 
Związek wojskowy“ i posiada kilka tajnych 
drukarń Wiele osób aresztowano, między niami 
znaczną liszbę kobiet. Obecnie „toczy się śledz- 
two w okolicach Petersburga i we wszystkich 
większych miastach rosyjskich celem wykrycia 
oddziałów organizacyi. 
0 a 
Wiedeń, 19 kwietnia. 3pirytus, Za towar 
skontypgentowany z dostawą natychmiastowa za 100 
HI. płacono kor. 40'20 do 46:60. Tendsncya: niezmie- 
niona. a 4 
Cubk* r; Rańnada prima z dostawą nstych. 
mistow | u wiednie w calych wag. K. 69: — do SA 
Tendencya : R do aiandi 
Nafta galicyjsra Stendard White w cał 
wsEcnazh z Wiednia E. 36:75 do E£. 8795. W Decak ac 
K. —— do =— Nafta galicyjska z Wiednia beczkami 
K. 8885 do K. 41'20. Tendencyz: spokojna. 
„Budapeszt dnia 19 kwietnia. Kurs w koro- 
nach i po 100 kig. Notowano pszenicę na kwiecień 
888—389, na maj ''11—8'12, na październi 849 — 
8'44 żyto na kwiecień 669—6-71, ną październik r=14 
—6'95, owies na kwiecień 7:70—7 71, na maj 1:64— 
765 na październik 669—670, kukuru a na maj 544 
OR Na lipieo 543—544, rzepak na sierpień 00:60 
~ Oferty: mierne. 
Chęć kupna: mierna. 
Usposobienie : lepsze. 
Stan powietrza : piękna, 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 21 Kwietnia 1907 Nr. 9% 


a ną DAR, Me ZAD AA m | A O EO EE 
o A EE COZ A DZ Za T E | Z ZZA TE AA O 


NCM Zaiecana n 
przez najznakemitszych profesorów i lekarzy w 


. 7 chorobach płuc, katarze 

9 
14 O Na kokluszu, skrofułach, influency, 
Ponieważ zdarza się, że często ofiarowują 


podnieca apetyt, podnosi wagę ciała d b TĄ lek kiem oi | 
usuwa kaszel, abos i sj: pies bezwartościowe naśladownictwa, przeto należy zawsze żądać: kj SieBEG, ze Aaa n asak;, 
oryginalny pakiet ,,Roche‘‘. 


k TE we Lwowie, ul. Akademicka 2a, 
poleca dzieła pedagogiczne 


REUSS NERA 
do bardzo prędkiej i najlatwiejszej aauki 
Obeych Języków. boz nanczycieia, z ob- 
aśnieniem wymowy i kluczem pod tytułem 


amouczek 


Pelsko-Niemiecki kurs I-szy 
k. 2'10, kurs II-gi k. 4'80. 

Polsko-Francuski kin I-szy 
k e 


Gap: É LART Y ANLAT 


k. 2.30, kurs II-gi k. 3'60, 
Polsko -Rosyjski kurs I-ssy 
k. 4'20, kurs I-gi k. 5'40, 

a" zm IPrzewo- 
| 2] e rozmówkami angiel- 


A 4 skiermi k. 1'30. 39 
A © 4 


Księgarnia Polska 


F. HOFFMANN-LA ROCHE «€ Co.. Basel (Schwelz). 


S$ ; li najlepszy Środek czyszczący krew płynny — "1 proszku — W pakietach. 
wynalazku Ą . 
YPRP kod ag tano, prof. Hieronima Pagliano Należy żądać zawsse jaano-niebieskiego znaku fabryki l A EW dk Girolamo Pagliane. 
; -e tkieh wi ekàeh. 
sporsyilzany od r. 1888 ściśle podług oryginalnej recepty pierwotnej przez wynalazcę założonej i obecnie zosiającej pod De wadycłą ga, TIZI iS R: » 


kierunkiem jege uprawnionych apadkobisrvów, firmy, której siedzibą jest WIORENCYA Tia Pandolfini (Italia), Skład dla Austryi : SOCRATE BRAOOHETTI - ALA ( Sttd-Tyrou. 
EL m MD acz NR a 


Franciszek Zawiadamiam, że za staraniem Dyrekcyi Centr. Związku galio. przem. tabr, przeniosłem moją p. 
od 21 lat istniejącą fabrykę instrumentów muzycznych z całym personalem z Poznania do 


N iewcz yk Lwowa i polecam mój Magazyn wszelkich instrumentów muzy- Nauka na folwarku. 


4 LWÓW, il Czarneckiego 0. cznych smyczkowych i dętych m e Er lrc or Źródło zdrowia i ratunek Wojtek zaprzęgaj a miglem t 


źródło zakupna w kraju. — Ilustrowane cenniki wysyłam franco. 11 w chorobach wwierząt. Nie ARS" Panie, bo Siwek szoł- 
m, kc E = 


A SKKKKKARKEKKSKNAKKERKANKAA 


eje. 


sujo a Kaśka 

A nie wiesz, głuptasiu, co cię Wotery- 
narz uczył? Zapisz to sobie dobrze. 

Jeżeli koń kaszle, zołauje lub cierpi na 
robaki, brak apetytu itd daje mu się przez 
parą dni do obroku EQUIN, a wszelkie 
słabości i niemoc ustępują, 


Jeżeli zaś kalcje, wytknie sobię lub na- 
pręży ścięgna, wogóle na nogi zaniemoże, na- 
ciora się FLULDIEM  Paraskowicza. tym 
który w całej armii jest w użyciu, a w kilku 


Drobne egioszenią 
po 4 kl od wyrazu. 


naqewyborny, z drobin i zwiersyny, przy 

abyscie mięsa zdrowa, pożywna i tania 
supe, po 24, 20 i 15 koron kilo. 

Koeztmiera Matezyńska — Kołomyja, 


ochronna. 


Nowo założony 


Skrad farh, JakirÓW, pokOStÓW, 


SZCZ 


w kstdem mieście do sprzedaży losów 
na spłaty, pessukuje pod korzystny- 
mi warunkami wiedeński dom banko- 
wy. Zgłoszenia pod: „L. R. 1553“ do 
Haasensteina % Veglera. Wien I. 


Ekstrakt orzechowy 


do farb ia si b włosó dzinach koń jak nowonarodzony stać bę- 
Mnichówka 80. o far p dek: włosów ! i | 3 A go: x aa tut izodki p oinn r: pr 5 
3 A M ki 0% Wi dnin artykułów chirurgicznych, domy 5 R » p + Hs od 
as, „Tani ki e R kz Lwowski ack. Zakład . aczus eg i przyborów do malewania i rysowania, oraz Towarów sieja: 137 
e 3 zi $/g Ś c Zasta ie 111/2 Erdbergerlände 2. domowo-gospodarczych pod firmą Mr. T. Paraskovich, apteka 
= k} s A 8 ; dz czy; Ekstrakt tym, któ Di mad. i fabryka, Gtutenstein. 
LE à p- ~-i j: IK ul. Karola Ludwika 3, Ip. jest x ialboycih apii. nar i oa n Equin 5 kl 6k ka próbna 60 h 
Tiy = i die WB 23 — E skiego, najlepiej i najvewniej- farbować a n 0 m a n 9 Fid 2 "Rys, PE 2 x 


zastawy także w niedziele l iÍ można siwe włosy na kolory: blond, 
więta od g. 9—11 rano. Dyrekcya.|] szatyn, brunstny i czarny, nadając 

włosem najdalej po 15 minutach kolor 
właściwy, tak, że kolor ten p'zy my- 
ciu nie schodz:. 


1 fiasz. ekstraktu orzechowego k.6i 8 
Miejsce kuracyjne i pudełko z 6 flaszk. na próbę k. 750 


y ij a !i i Mleke orzechowe reger. włosów k. 6 i 3 
PRIESSNITZTHAL. Pomada orzech. i olejki erzech. 4i 2 
» w Msdling Pasta orzech. do 6ieniow. brody k. 3 
> Ekstrakt orzechowy podwójny bar- 

założone w r. 1850, urządzone z naj- wa na brodę koron 6 i 4. 
mednicjszym komfortem, w najpiękniej- Ri] We Lwowie u Zygmunta Ruekera apt., 


Odconie obok teatru, ul. Hetmańska. 4 
20 


Lwów, Rynek 34 
(obok składu sukna J. Waliacha) 
poleca siç łaakawym względom Szanownej P. T. Publiczności, 


Cenniki darmo i opłatnie. 
Do nabycia we wszystkich sptekach w Galieyi, które środki 
weterynaryjne sprzedają. 


Łóżko rekiamowe x mate- 
Nowość raem, poduszką, kocy- 
Mem i 3 prześcieradłami za 30 kor., tylko 
w gkładsta mebli i pościeli J. Schustera i 
R. Toczyskiego, Lwów, 3-go Maja 5. 391 


RKNNWKERANKANUBAKE 
RRKRKENRKRRKNKNKKK 


RKRNRNAKRRRNKRKNNERKKKNKARKNE 


Rek założenia 1820. Wielekro- 
tnie premiowane. 


=m Każde naśladewnictwe karane, === 
Jedynie prawdziwy jest 


Thierry'ego balsam 


Praktycznym paniom 


polpeam swoje dokładne najnowsze kroje 


i „jj szem położenia Wiedeńskiego lasu — iE w składzie materyałów Al. Htibnera - 
| męczyli damsk mka aiai jednak półgodsinyoddalone od Wiednia. Í i w drogueryi Plta Mikolascha i Sp z sielonę marką ochronną zakonnicy, — 12 malych albo 6 podwój- 
chowej T wów = Maja L 2 Nadaje się do kuracyi wszelkich sła- Przy kupnie zwracać uwagę, aby nych lub jedna duża flaszka a specyalnem  patentow. zamknię- 
H : bości wewnętrsnyeh nerwowych — kstrakt orzechowy był wyrobu A. ciem koron $*—, 38 


(vis-à-vis Hotel Imperial). 233 


Thierry'ego maść ceontyloliowai 
przeciw wszystkim i zastarzałym ranom, zapaleniom, skaioczemiom. 
2 cegiełki koron $'G6, Wysylka tylko sa pobraniem pocztowen 

lub poprzedniem nadesłaniera pieniędzy. 

ALL Oba te środki domowe są od dawna uznane jake najlepiej 
" a wypróbowane. — Zamówienia adresować : 
pala a Parii? Apotheker A. THIERRY in Pregrada, b Rehitsch- 
Aniarem Btróżem Sauerbrunn. 


dla wyezerpanych 1 osłabionych naj- Maczuskiego, gdyż znajduje się „e | 5 ; 
IE o ing 47. znakomite wach podobnych podrabianych preparatów. $l. Ulrich. — OrÓden, Tirol, 
Ottarze, kazalnice, drogi 
krzyżowe rzeźbione relief, 
chrzcielnice etc. z drzewa 
we wszystkich stylach, po- 


7 w Dąbrówce 
Zarząd Ogrodu “siess 
poczta Dynów, eprzedajo róże wysoko- 
pienne, dwuletnie, nowszej odmiany, po 
1 k. 50 h. aa jedną sztukę. 355 


Cenniki bezpłatnie, 


Lekarz kierujący: Dr. Józef Weiss. Krople do zębów 


(dawniej Liton zwane) unśmieczają nacych - 
miast ból zębów. Fiakon 80 h. i 1 k. 20 h 


dE $ E 4 , ryt AAS i iko! j lychromiczne z prawdzi- A. Thiórry w Prtgra- Gy; i teka i 3 
paraiy ssące do orysscrenia dywa- |We Lwowie w aptece P. Mikoiascha, — ; dzie k. Bohisch-8 Składy prawie we wszystkich aptekach. Broszury z tysiącem oryg. 
mi zd i mebli Kość ogiędać „RE | BSE WY ed w Stryju w aptece J. Drągowsk'ego. j 85 wem pozłoceniem lub na- * iza: s listów dziękczynnych bezpłatnie i opłacone. 
du Siromemgera, Lwów, Karola J.u-| * 


turalne z drzewa dębowe- 
go, orzechowego itd. Statuy 


dwika 5; 292 


ZEM Dobry zarobek ubecmy dia gospodarzy rolnych. Gms Chrystusa, grób Chrystusa DEE D E "TRE | 
PA deserowy kvo- > = , . : - 

Wyborny miód racyjny, połe-| | £ a gr” GE u - ç Statuy w grocie Lourdes. Lega A n: miene ) Na wiosn 

sony przez lekarzy, 5 klg. twardy 6 kor., R MA NE lko najlepsze wykończenia. ; = 7, e 

gęsto plyūña patoka (rarytas miodoborów) 8 £ BR m Te) dwaj S W” >, * 

6 kor. 60 hal, Własne pasieki. Korzenie-i PIE] Te polecamy 

ni wi d ? A A n E R zwą 

cwicz em. nancz., Iwanczany 345, cp $ nasiona leśne — flaace leśne na żywopłoty 

5 pr = z - $ 
A "a 


w Babiaie nad 

Zarząd lasów Łomnicę poleca 
doborowe i wytrwałe trzyletnie i 
sadzonki świerkowe | 
po wyjątkowo niskiej cenie 5 koron za 
tysiąc loco stacya kelei Kłusz i wysyła 
je sa pobraniem kolejowem, dopóki zapas 
starczy. 825 ' 


jeśli zmieszany z cementem, zostanie użyty do 


dacnóvrv eix, 


poi podłogowych i ściennych, cegieł, żłobów dla 
bydła, rar wodociągowych, drenowych itd. Nie ma 
lepszego ani tańszego materyału budowlanego dla mia- 


Włoskie losy Czerwonego krzyża Produkoya nasion í szkółki lefne 1 owocowo 
Ciągnienie tych losów jest 4 razy rocznie 1|2, 1|5, 1]8 i 1|ir, dwie główne Tasso YJ pod Czarną. 


wygrkne po 30.000 lirów, a z po 15.000 lirów i wiele jeszcze mniejszych 
wygranych. — Do nabycia za gotówkę około koren 43. Dalej polecam; Cennik ilinstrowsny opłatnie i odwrotnie. 


2 włoskie losy czerwonego krzyża w 35!/, ratach miasiączaych po k. 3 


Jako korzystny tani los, z główną wygraną | rz w w 
lirów 30.000, d. I maja, polecam: | 0 w w 


FTR EEIT TEN sta lub wsi 5 » n » 32 » n 8 a "HL 

OŃy Po O WSE: ; n n ć 
a TERRAS Nowe wyborne maszyny ręczne do obslugi przeż ee A » m 305, =? É r 

n LJ » " 2 LIPY. 
Puio Lotte maz nieuezonyeh robotników, dostarcza ł p Ayłcste niepodzielne paro Ery, na podstawie prawnie wystawione- 
i go dokumentu sprzedaży, natychraiast po złożeniu pierwszej raty wprost u 

nea Lalpzigor Comantildisirig Dr- Gaspary æ co. JJ] SeT roe Dayat pronaren. m 

acl Markranstidt bei Leipzi 
Kosterwnje pdo | ma. e: Należy żądać ilustr, bóźpiatnego cennica. 208 EDWARD URBAN, um w Pasażu 
daje karnacyą natu- gi Prowadsimy też korespondeneyę polską. WI. Dom bankowy, Berno. Grosser Platz 28/25. Hi ermanów 
Bi USE, tat tė HRI pi PE A me h hle ya Ad Ku zi (We własnym domu). Solidnych, stałych odsprzedawców przyjmuję. 
EnA A ky Karola Ladwika I. 5, I. p., ::ś w ruchu można je zawsze oglądać Ceny niskie. Dobra prowizya. 438 16 ROWY Pror. 

y skład: e 


ul. Łyczakowaka l. 73, Proszę strzedz się przed bezwartościo- 
wemi naśladownictwami. 


rator. kosmet. „Refor- C 
mo“, Lwów, 3-go Maja, 


Codziennie przedstawienia o S=mej. 
róg Kościuszki. 


W niedziele i święła dwa przedsi- 
wienia, 0 4 popoł. £ © £ wieczorem. 


Cemeniowe dachówki sa najlepsza ochreną 
przeciw niebezpieczeństwu oynia. 


©. k. kolej państwowa, 
Pociągi lokalne. 


28 


s 


KC OPT WIEK i 48 


zasiępcę ZEMENNE SR 
i pośrednika polecam 


w sprzedaży z gwarancyą pisemną, własnego wyrobu: 


gasło | Halny] Sypialnie kompl. z lustr. i mar. +" Je yod k. 450'— 


Jadalnie z marm. i krzesiami . . ; „  300— 


(Czas środkowo-europejski). 


Odcehedzą ze Lwowa: 
do Brzuchowie (od 6 maja do 23 września wł.) 6:05 rano, 2 28, 


9999999990? 


340 i 586 popołudniu (od 6/5 do 48/9 wł. w nie- 
dziele i rz. k. święta); %00 przed połudn. i 12:40 
popołudniu (od 1|6 do 31[8 wł. cedziennie) 5'34 wieczór 


rzyj ; 7 R. U jn, P Rawy ruskiej 11°35 w nocy (każdej niedzieli). 
przyjmie 304 Garnitury salonowe najstaranniej wykończone 200: — m py TEN 2 
sed n J d 1/5 do 30/9 wł. codziennie), 9'15 przed południem, 
J an Hruska, Łóżka żelazne pah z materacem, kołdrą i po- do mk | 135 dd Si wł, w niódskis i rz. k. święta) 1-35 
Polleo n. M. (Czechy). IB Otomany Ka SARE: ai 0 miOL popołudniu, (od 13/5 do 9]9 codziennie) 8'14 popoł. ość a ok: © 
Kanapa-łóżko najstaranniej wykończon +." ma 3 Jpm do Szczerca 10-45 przedpoł. (od 27/5 do 16/9 wł.) w niedziele i AIAN © 


Toalety mahoń. z lustrami . . . . . . . . 40 — rz. k. święta). 
Krzesła skórą kryte "r" TEESE. 11-50 
Salonki, etażerki, parawaniki, meble gięte, stoliki fantazyjne. 

Przed podrożeniem zakupiony ogromny zapas portier, fira- 
nek, stór, pledów, koców, materyj meblowych, dywanów, cho- 
dników oraz kołder i materaców sprzedajemy po dawnych ni- 
skich cenach. 


ekolo 40 lat, a dzieómi, posiadający ma-| 
jatek realny i kilka tysięcy koron roczne-! 
go dochodu, ożeniłby się z panią w sto- 
sownym wieku i pewnym majątkiem w, 
gotówce. Uprzejme zgłoszenia pod „Prze-, 
znaczenie" poete restente RzEsnów, za 


do Lubienia 2:01 popołudniu (od 13/5 do 61/9 w niezdiele i rz. 


WITOŁD TRANDA 


Sx „XIzermyŚlu, 
sklep: ul. Franciszkańska 7, 
warsztaty: ul. Gimnazysina 6. 


k. święta). 


z Brzuchowie (od 8 maja do 23 września wł.) 7:07  przedpoł., 
3:26, 5'09 popołudniu i 8'20 wieczór, (od 6 maja do 
23 września wł. w niedziele i rz. k. święta) 1000 


0000990902, 
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okazaniem kwitu inseratowego. 335. Przy większych zamówieniach spłaty najdogodniejsze. : ; - A 
— cc 2 Wszelkie zamówienia i przerabiania przyjmujemy i wyko- przedpoładnien, rw zy; T (ah rwa i Warsztaty mechaniczne dla naprawy rowe- 
NRN j ł iach tapi i tolarskich i 31 sierpnia wł. codziennie) 9'35 wieczór. ó t i J 
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